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Skazanie na śmierć bułgarskiego 
przywódcy chłopskiego Mikołaja Pet
kowa wywołało głębokie wrażenie na 
całym świecie. Największe dzienniki 
omówiły sprawę obszernie.

Petkow bowiem i jego rodzina prze
wodzili od dziesiątek lat w walce o o- 
swobodzenie ludu bułgarskiego. Ojca 
Petkowa kazał zabić w r. 1905 wierny 
sługa Wilhelma II. i wszechniemców 
Ferdynand bułgarski. Brata Petkowa 
zabili 20 lat później faszyści bułgar
scy. Mikołaj Petkow za walkę z Hitle
rem zamknięty został w obozie kon
centracyjnym. Po wyzwoleniu Bułga
rii został przeto 9-go września 1944 r. 
za zgodą Rosji wicepremierem rządu 
bułgarskiego i należał do delegacji, 
która podpisała zawieszenie broni. Po
dawszy te szczegóły Maurice Schu
mann stwierdza w „L’Aube”, że rola, 
jaką odegrał w Bułgarii Mikołaj Pet- 
ków, podobna, jest do tej, jaką spełnili 
we Francji Leon Blum lub Georges 
Bidault.

I człowieka tego, którego całe ży
cie świadczy o jego przekonaniach de
mokratycznych, chce rząd bułgarski 
kazać zabić jako faszystę; chłopskie 
stronnictwo jego rozwiązano, wypę
dzając 64 posłów z parlamentu buł
garskiego. W świecie panuje przeko
nanie, że komunistyczny premier buł
garski Dymitrow, który od lat kilku
nastu żył zagranicą, podczas gdy Pet
kow prowadził walkę z faszyzmem na 
miejscu w Bułgarii, czuje się zgaszo
nym przez popularność Petkowa i po
parcie, jakie tenże ma wśród mas, i że 
dlatego pr agnie się go pozbyć.

Protesty, jakie rządy W. Brytanii i 
Stanów Zjedn- wręczyły w Moskwie i 
w stolicy Bułgarii przeciw wykonaniu 
wyroku na Pełkowie, nie uchodzi w 
świecie za posunięcie polityczne dlate
go, ponieważ jest raczej wyrazem gło
su sumienia świata w tej prostej i ja
snej sprawie.

Nota amerykańska nazwala zarzą
dzenia rządu bułgarskiego wobec par
tii chłopskiej „skandalicznymi”, pięt
nując je jako pogwałcenie zobowiązań 
przyjętych przez rząd bułgarski w u- 
kładach w Jałcie.

i,W grudniu 1945 roku, mówi nota, mini
strowie Spraw Zagranicznych Rosji, W. Bry
tanii i Stanów Zjednoczonych zebrani w 
Moskwie zgodnie z decyzjami powziętymi w 
Jałcie a następnie w Poczdamie w sprawie 
Bułgarii, uzgodnili, że rząd sowiecki weźmie 
na siebie obowiązek udzielenia w sposób 
przyjazny rządowi bułgarskiemu rad w spra
wie charakteru i składu nowego rządu Fron
tu Narodowego, uważając za rzecz pożąda
ną, by do tworzącego się rządu weszli dwaj 
przedstawiciele innych grup demokratycz
nych: reprezentujący istotnie a) grupy, 
względnie partie które, nie są w rządzie, i 
b) ludzi, którzy są odpowiedni i którzy bę
dą lojalnie współpracować z rządem.”

..Mikołaj Tetkotv był i jest obecnie przy
wódcą urzędowym Partii Chłopskiej, która 
jest główną grupą demokratyczną, nie na
leżącą do Frontu Narodowego, a do któ
rej odnosi się klauzula ugody w Moskwie. 
Petkow podpisał układ o zawieszeniu broni 
w imieniu Bułgarii. Pomimo nieuczciwości, 
z jaką przeprowadzone zostały wybory do 
Zgromadzenia Konstytucyjnego 27 paździer
nika 1946 roku, rząd Frontu Narodowego w 
Bułgarii zmuszony był uznać, iż zwolennicy 
Petkowa uzyskali w czasie wyborów 1.200

tysięcy głosów, czyli 29%. Z przyczyn do
brze znanych rządowi sowieckiemu, ugoda 
moskiewska nie została wprowadzona w ży
cie. Wprost przeciwnie, Front Narodowy za
początkował kampanię terroru 1 onieśmiela^ 
nia przeciw opozycji bułgarskiej w tym o- 
czywlstym celu, by doprowadzić do jej roz
wiązania. Kampania ta skończyła się skan
dalem procesu, wyroku 1 skazania na śmierć 
Petkowa oraz rozwiązania Partii Chłopskiej 
dekretem z dnia 26 sierpnia br. jako też re
presjami skierowanymi przeciwko przywód
com chłopów bułgarskich”.

Rząd sowiecki odrzucił jednak ten 
apel i nie zgodził się na utworzenie 
komisji, która zbadałaby sprawę, na
zywając propozycję tę mieszaniem się 
do spraw wewnętrznych Bułgarii.

Bezwzględne metody komunistyczne 
zastosowane do zlikwidowania wszel
kiej opozycji, użyte m. in. także 
w Polsce, poszły jednak zbyt daleko i 
wywołały niepokój nawet w tych kra
jach wschodniej Europy, w których 
dotychczas jeszcze nie doszły do roz
miarów widocznych w Bułgarii, Jugo
sławii, Polsce i Rumunii

Z Budapesztu donoszą, że socjaliści 
współpracujący z komunistami w jed
nym bloku wysunęli warunki wobec 
metod fałszowania wyborów zastoso
wanych także wobec nich. W Czecho
słowacji socjaliści podnieśli taki sam 
protest, jaki ogłosił przed kilkoma mie
siącami Adam Kuryłowicz w warszaw
skim „Robotniku”, a mianowicie ru
gowania i prześladowania pracowni
ków, jeśli nie zapiszą się do partii ko
munistycznej.

Na Węgrzech komuniści uzyskali 
tylko 21 i pół procent głosów, a 
w Czechosłowacji, gdzie komuniści 
zbliżają się poglądami daleko więcej, 
niż gdziekolwiek indziej do zasad pra
wdziwej demokracji, chrześcijańscy 
demokraci, socjaliści umiarkowani i 
socjaliści radykalni reprezentują ra
zem 66 procent społeczeństwa czecho
słowackiego. Organ socjalistów idą
cych razem z komunistami „Prawo Li
du” napisało jednak nie dawno: „Nie 
ustąpić przed żadnym terrorem! Trze
ba stawić czoło, jeżeli chcemy utrzy
mać demokrację czechosłowacką”.

Bawiący w Paryżu czeski minister 
poczt ks. prałat Hala, przedstawiciel 
czeskiej chrześcijańskiej demokra- 

I cji w rządzie koalicyjnym, podkreślił 
nie mniej silnie wobec prezesa chrzęść, 
dem. francuskiej Maurycego Schuma
na, że Czechosłowacja nie odstąpi od 
zasad prawdziwej demokracji.

Siły prawdziwie demokratyczne ist- 
nieją więc w środkowej i we wschod
niej Europie mimo metod komunisty
cznych, terroru, procesów politycznych 
i wyroków śmierci.

Komuniści powinni pamiętać, że 
nic nie wzmacnia lepiej ideałów de
mokracji prawdziwej i sił iip służą
cych, vjak krew męczenników. • Jeżeli 

i nie chcą współpracy równych z równy
mi, lecz chcą rządzić sami, likwidując 
bezwzględnie wszelką opozycję, przeli- i 
czą się, a pewne oznaki takiego prze
liczenia się, są już widoczne. 1
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Pierwsze zarządzenia
przeciw inflacji i drożyźnie we Franci!
Rząd wyłonił Komitet dla uzdrowienia finansowego i gospodarczego

Paryż---- W czasie narad, odbytych
we wtorek nad położeniem finansowym 
Francji, rząd powziął ważne postano
wienia, mające na celu uzdrowienie ży
cia gospodarczego Francji.

Na propozycję premiera Ramadier 
oraz min. Finansów, Schumana, rząd 
postanowił powierzyć opracowanie do
kładnego planu walki z groźbą inflacji 
i zwyżką cen, osobnemu komitetowi.

W skład „komitetu uzdrowienia” 
wchodzą obok premiera Ramadier pp. 
Schuman, G o u i n, Philip, gló 
wny komisarz planu JeanMonnet 
i gubernator Banku Francji, Mon- 
nick.

Komitet odbył już pierwsze posie
dzenie. Plan swój, obejmujący projek
ty zarządzeń w dziedzinie budżetowej, 
podatkowej i monetarnej, opracować 
ma bezzwłocznie i przedłożyć go rządo
wi jeszcze przed upływem bieżącego 
miesiąca.

Ograniczenie zużycia benzyny
Rząd postanowił na wniosek min. A. Phl- 

II pa:
Znieść przydział 20 L benzyny miesięcz

nie dla samochodów prywatnych;
Zmniejszyć do 5 litrów miesięcznie przy

dział benzyny dla motocykli;
Zakazać posługiwania się samochodami o 

sile 15 1 więcej koni parowych.

. Starania o pożyczkę w wyso
kości 250 milionów dolarów
PARYŻ. — Francuski min. Finansów, 

Schuman udał słę do Londynu, gdzie uczest
niczy w dorocznej sesji Banku Międzynaro
dowego dla Odbudowy, którego jest jednym 
z gubernatorów. Rząd francuski zwrócił się 
Już do Banku o udzielenie dalszego kredytu, 
w wysokości 250 milionów dolarów.

i Przemówienie radiowe Ministra Finansów: i ■■ -...... j . ... „

W okresie inflacji przymus jest 
bezskuteczny, a wolność 

niebezpieczna
Inflacja musi ustać do końca roku
Mis.'Finansów, Schuman, przed wryjażdem 

I do Londyńu, wygłosił przemówienie radiowe, 
i w którym oświadczył m.ln., że zwyżka cen 
: może zostać zahamowana tylko wtenczas, je- 
; żeli inflacja zostanie całkowicie wstrzyma
na. To znaczy, jeżeli wydatki budżetu nad- 

i zwyczajnego 1 wydatki poza budżetowe bę- 
1 dą pokryte bez uciekania się do zaliczek z 
* Banku Francji.

Minister Schuman zapowiedział zakończę*
nie inflacji W Londynie spotka się z fi
nansistami amerykańskimi i będzie się sta
rai o pożyczkę 250-cin milionów dolarów

Póki rząd posługiwać się musi kredyta
mi w Banku Francji zwiększającymi obieg 
pieniądza, wszelkie zarządzenia przymusowe 
chybiają swego celu, a nadanie swobody go
spodarczej staje się niebezpieczne.

Minister wskazał następnie na usiłowania, 
przedsięwzięte przez rząd, w celu doprowa
dzenia do uzdrowienia żyda gospodarczego 
Francji. Komisja, której powierzono opraco
wanie planów, wykończy je przed rozpoczę
ciem sesji parlamentarnej.

Począwszy od r. 1948, uciekanie się do za
liczek z Banku Francji ustać musi zupełnie. 
Rezultatu tego Francja nie osiągnie sama, 
bez pomocy z zewnątrz, mówił Minister, ale 
„nim prosić będziemy o pomoc, sami musl- 
my dokonać wysiłku, którego dokonanie jest 
w naszej mocy”.

Kongres man i amerykańscy 
u min. Schumana

PARYŻ. — Członkowie Kongresu amery
kańskiego badający sytuację w Europie 
przyjęci zostali w siedzibie francuskiego mi
nisterstwa spraw zagranicznych, przy Quai 
d’Orsay.

Francja domaga się dla siebie 
całej produkcji węglowej 

w Zagłębiu Saary
BERLIN. — Ze źródeł amerykańskich do

noszą, że delegacja francuska na konferencji 
węglowej, zażądać miała przyznania Fran
cji całej produkcji węglowej Zagłębia Saary.

Francja potrzebuje pszenicy, 
surowców i węgla

NOWY JORK. —- Ambasador Francji w 
Stanach Zjedn., p. Henri Bonnet, po krótkim 
pobycie we Francji, powrócił na swoje sta
nowisko w Waszyngtonie. Dziennikarzom, 
którzy oczekiwali go na lotnisku w La Guar-

Przesilenie rządowe w Turcji
- -Ankara. — Premier turecki podał slę .do 
dymisji, tłumacząc się względami zdrowia. 
Prezydent Inoenu dymisję przyjął i powierzył 
tworzenie nowego rządu dotychczasowemu 
ministrowi spraw zagranicznych, Hassan Sa
ka.

MOSKWA. — Gen. Stalin wizytował flo
tę wojenną na Morzu Czarnym.

Socjaliści czescy niezadowoleni z metod agitacyjnych komunistów

Układ handlowy 
polsko - belgijski

Bruksela. Rozmowy delegacji
polskiej w Belgii doprowadziły ostat
nio do podpisania nowej umowy han
dlowej, na podstawie której Belgia zo
bowiązała się dostarczyć Polsce nie
których surowców i artykułów kolo
nialnych za kwotę 60 milionów fran
ków belgijskich. Polska zamówiła po- 
padto maszyny i artykuły ciężkiego 
przemysłu za sumę 100 milionów fr. 
belgijskich w zamian za 40 - 60 tysięcy 
ton węgla miesięcznie, papier, szkło i 
artykuły żywnościowe.

Francuskie warunki pokoju
dla Indochln

dia I zasypali pytaniami o położeniu we 
Francji, Ambasador oświadczył:

„Jestem zdecydowanym optymistą, jeśli 
produkcja w dalszym ciągu będzie wzrastała, 
jeśli ludność będzie miała dość żywności, 
aby móc pracować l jeśli będziemy mogli 
przywozić pszenicę, surowce i węgiel”.

W kołach oficjalnych sądzą, że ambasador 
Bonnet w tych dniach oc będzie rozmowę z 
sekretarzem Stanu Marshallem, który przy
jąć ma również ambasadora Włoch, Tarchia- 
niego.

Pisńia amerykańskie podkreślają koniecz
ność natychmiastowego udzielenia pomocy 
Europie. Liberalny „New-York Post” płsze: 
„Konieczne jest natychmiastowe działanie, 
życie milionów’ ludzi w Innych krajach za
leży od sposobu, w jaki zawiadywać będzie
my własnymi sprawami”. ,

Podprefekt skonfiskował 
42 kwintale pszenicy

La Rochelle. — Podprefekt z Jonzac, p. 
Jean Rouleau, w towarzystwie kontrolera 
gospodarczego i żandarma, zatrzymał w no
cy na szosie samochód ciężarowy, przewożą
cy 42 kwintale pszenicy, zakupionej przez 
spekulantów. Pszenicę1 skonfiskowano i od
stawiono do kooperatywy w Jonzac.

Przemówienie W. komisarza Bollaerta
HANOL — Wysoki komisarz Francji w 

Indochinach, p. Bollaert, wygłosił w środę 
przed południem w Haidongu przemówienie, 
uzgodnione przed kilku tygodniami z rzą
dem francuskim. P. Bollaert powiedział m. 
In.:

Od Vietnamu tylko zależy, czy pokój zo
stanie przywrócony. Propozycjom bowiem nie 
towarzyszyły konieczne gwarancje, n.p. zwrot 
zakładników; zapewnienie bezpieczeństwa 
Francuzom i wszystkim tym. którzy w kon
flikcie stanęli po stronie Francji; zapewnie
nie, że obecność Francji nie będzie ani kwe
stionowana, ani zagrożona.

Francja gotowa jest przyznać krajom In
dochin całkowitą autonomię w ramach Unii 
Francuskiej, pozostawiając ludom indochiń- 
sklm zupełną swobodę decydowania o włas
nych sprawach wewnętrznych. Gotowa jest 
dopomóc do ożywienia życia gospodarczego 
i podniesienia stopy życiowej ludności oraz 
"zapewnić obronę przed napadem z zewnątrz, 
za pomocą armii Unii Francuskiej. Francja 
gotowa jest zgodzić się na połączenie kra
jów’ indochińskich. jeśli taka będzie wola 
ludności, bez nacisku i bez gwałtów.

Z chwilą zawarcia pokoju, zapewnił p, 
Bollaert, wszyscy jeńcy wojenni zostaną wy
puszczeni na wolność.

Nowy kurs w Grecji
Przemówienie premiera greckiego w par
lamencie

Dalton przewodniczyć będzie 
w czwartek na Konferencji 

finansowej 45 państw*
Londyn. — W czwartek rozpocznie obra

dy Konferencja finansowa przedstawicieli 
Banku światowego i Międzynarodowego Ban- 

.;ku Monetarnego z udziałem delegatów 45 
państw.

Na konferencję tę przybył dyrektor Banku 
światowego Gutt, amerykański minister 

Skarbu Snyder, przedstawiciele Banków na
rodowych wszystkich prawie' państw euro
pejskich. Polskę, jak to już donosiliśmy, re
prezentować będzie delegacja z ministrem 
Dąbrowskim na czele. Francja wysłała swe
go ministra Skarbu Schumana.

Obradom przewodniczyć będzie Kanclerz 
Skarbu brytyjskiego Dalton. Konferencja 
Izmdyńska 45 państw trwać będzie kilka 
dni. Delegaci omawiać będą zagadnienia o- 
brotów międzynarodowych, pomocy dla 
państw przechodzących kryzys dolarowy, 
oraz możliwości unii celnej, wysunętej ostat
nio przez Konferencję 16 państw.

Paryż. — Nadeszły tutaj wiadomo
ści z Czechosłowacji o niezadowoleniu 
wśród stronnictw z metod agitacyj
nych partii komunistycznej. Minister 
Przemysłu Lausman podał się nawet 
do dymisji, jakkolwiek dymisja jego 
nie została przyjęta przez Komitet Wy
konawczy partii. Swoim ustąpieniem 
Lausman chciał zaprotestować, jak 
mówił, przeciw’ko prześladowaniom or
ganizowanym w fabrykach przez ko
munistów wobec członków innych 
partyj politycznych-

Dymisją Lausmana zbiega się z o- 
gólną kampanią obronną, jaką prowa
dzą obecnie wszystkie partie czeskie 
przeciwko metodom agitacyjnym ko
munistów.

Partia Socjal-demokratów, która 
tworzyła dotychczas sojusz z Komuni-'

Chodzi o podobne metody, przeciw którym 
protestował w Polsce Kuryłowicz

stami i zapewniała im dotąd 
większość w rządzie i parlamencie, 
zwróciła się do swych robotników 
w dzienniku „Prawo Lidu”, pisząc: 
„Nie bójcie się, nic wam nie będzie. U- 
słyszycie jeszcze groźby i będziecie 
świadkami nacisku i kampanii syste
matycznie zorganizowanej .Trzeba wy
trzymać cios, jeśli chcemy podtrzymać 
demokrację czeską.”

Organ partii socjalistycznej kierun
ku narodowego i nie marksistowskiego 
„Swobodne Słowo” zwróciło się z po
dobnym apelem do swych członków, 
wzywając ich do przeciwstawienia się 
„demagogii komunistyczne - faszy
stowskiej”, by w ten sposób nie po-

wiódł się plan reakcji komunistycznej”.
Masaryk, który jako czeski minister 

Spraw Zagr., trzyma się w rezerwie, 
określił jednak politykę' komunistów, 
jako politykę „demagogiczną”. '

Jak wiadomo przeciw podobnym metodom 
stosowanym przez P.P.R. w Polsce zaprote
stował Adam Kuryłowicz we warszawskim 
„Robotniku” za co nastąpiły gwałtowne od
powiedzi ze strony P.P.R. Opór P.P.S. został 
jednak złamany, a w całym kraju P.P.R. 
zorganizowała zjazdy, na których przedsta
wiciele P.P.S. musieli mówić o jedności obu 
partyj. W Czechosłowacji taki obrót rzeczy 
wydaje się nieprawdopodobny wskutek wię
kszego wyrobienia politycznego i głębokich 
korzeni, jakie w społeczeństwie czechosło
wackim zapuściła demokracja.

Ateny. — Premier grecki Sophoulis 
przedstawił w parlamencie program 
swego rządu zarówno w zakresie poli
tyki zagranicznej, jako też w sprawie 
polityki wewnętrznej.

~ Do zasadniczych punktów programu 
politycznego Śophoulisa należy ogło
szenie bezwarunkowej amnestii dla 
wszystkich partyzantów, którzy złożą 
broń, wypuszczenie na wolność wszy
stkich więźniów politycznych, przywró
cenie wolności osobistej obywatela, 
wolności słowa i prasy, wreszcie rząd 
zapewni bezpieczeństwo wszystkim 
Grekom, ich własność osobistą i „de
mokratyczne wolności, by w ten spo
sób powrócić do spokojnego życia”.

Premier Sophoulis oświadczył, iż ży
wi pełną nadzieję, że jego apel spotka 
się z należną oceną w kołach partyzan
tów”. W wypadku, gdyby partyzanci 
nie poddali się i nie dążyli do spokoj
nego załatwienia swych porachunków 
z władzami państwowymi, wówczas 
rząd nie zawaha się użyć wszystkich 
sil i zasobów narodowych, by zgnieść 
bunt”.

Wy konanie wyroków śmierci 
wstrzymane

Mówiąc o polityce zagranicznej, So
phoulis powiedział, iż Grecja ma pełne 
zaufanie do Organizacji Narodów Zje
dnoczonych i jest przekonana, że Na
rody Zjedn. powstrzymają „wszelkie 
spiski przeciwko Grecji”. Z chwilą, 
gdy ustaną spiski sąsiadów północ
nych, Grecja gotowa będzie z nimi na
wiązać normalne stosunki dobrego są
siedztwa.

Ateny. Wykonanie wyroków
śmierci wydanych przez sądy wojsko
we zostało wstrzymane.

Komisja międzynarodowa 
czuwać będzie nad wykonaniem 

amnestii w Grecji
• ATENY. — Premier Grecji Sophoulis za
powiedział powołanie do życia specjalnej Ko
misji Międzynarodowej, która zagwarantu
je bezstronne wykonywanie amnestii wobec 
partyzantów, deportowanych i wszelkiego 
rodzaju więźniów politycznych. W szczegól
ności Komisja ta będzie wykonywała swą 
misję w pewnych punktach, w których par
tyzanci będą mogli oddać broń 1 po spraw
dzeniu dokumentów, będą mogli swobodnie 
powracać do domów.

Manifestacje przeciw drożyźnie

Reszta Żydów-emigrantów lądowała pod przymusem w Hamburgu
Hamburg. — Lądowanie trzeciego

statku z Żydami, którzy nielegalnie u-
sikawek, oraz przemocą sprowadziły 
Rosmanna. Napięcie w porcie z tego 
powodu wywołane, zgromadziło wielu 
dziennikarzy, którzy przyglądali się o- 
peracjom wysadzania Żydów z trzecie
go statku. W czasie starć na trzecim 
statku, 3 żołnierzy brytyjskich i 24 
Żydów odniosło rany.

Wszystkich Żydów przewieziono do 
obozów pod Lubeką.

Pomocy udzielił mu jeden ze współareszto- 
wanych, dr. Leiben.
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Czesi pożyczyli Polsce 
1.000 wagonów towarowych
PRAGA. —- Władze czeskie z Pragi poda

ły do wiadomości, iż ministerstwo komuni
kacji wypożyczyło Polsce 1.000 wagonów 
towarowych, by ułatwić jej wykonanie zobo
wiązań w sprawie dostaw węgla. Wypoży
czenie tych wagonów łączy się z faktem, iż 
Polska nie mogłaby wywiązać się z niektó
rych dostaw węgla z powodu nie posiadania 
w dostatecznej ilości taboru kolejowego.

(Foto: France-Clichćs) 
Uchodźcy żydowscy na statku ..Ocean Vigour” 

w porcie Hamburga.
dali się do Palestyny napotkało na du
ży opór ze strony młodych Żydów, 
którzy stanowczo odmówili zejścia ze 
statku. Jedynie część starców i kobiet 
wyszła na ląd dobrowolnie. Komendant 
statku mjr. Grey wydał przez megafo
ny dwukrotny apel do Żydów opor
nych, dając im godzinę czasu do namy
słu, poćzem zagroził, iż wy sadzi opor- 

- nyćh przy użyciu siły. Oporem kiero
wał Rosmann. Wojsko i policja użyły

Wielki Ha bin Korff wysiał 
telegram do Marshalla

Boston. — Wielki Rabin Bostonu Jakób 
Korff zwrócił się telegraficznie do Marshal
la, domagając się, by amerykański sekretarz 
Stanu Marshall interweniował w sprawie 
natychmiastowego zwolnienia jego syna Ba- 
rucha, zatrzymanego ostatnio przez policję 
francuską w Paryżu, o czym już donosiliśmy. 
Wielki Rabin oświadczył, iż „syn jego, jak 
kilka milionów innych żydów uważa sprawo
wanie mandatu przez W. Brytanię w Pale
stynie jako ciężką niesprawiedliwość, a prze
wiezienie nielegalnych imigrantów do Ham
burga jako zbrodnię przeciwko ludzkości”.

llotki. które chciano zrzucić
nad Londynem

PARYŻ. — W toku śledztwa 
spisku terrorystów żydowskich 
przesłuchany został p. Achouda,

w sprawie 
w Paryżu, 
kierownik

drukami Osiris, w której wydrukowano u- 
lotki, znalezione w bagażach spiskowców. 
Zarzuca się mu, że na ulotkach nie podał 
nazwy, swojej firmy. ,

Rabin Korff, kierownik spisku, uprawia 
w więzieniu strajk głodowy. Osłabiony gło
dówką, w ciągu nocy stracił przytomność.
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(Foto: France-Clichti) 
Ulotki skonfiskowane wzywają Anglików do po
parcia żydowskich żądań i oświadczają, że żydzi 
są zdecydowani do walki i gotowi wojnę rozsze

rzyć do serca Imperium brytyjskiego.

Spisek wykrył 
pilot amerykański

PARYŻ. — Pilot amerykański, Reginald

Partia Republikańska w* U.S.A, 
grozi brytyjskiej Partii Pracy

Waszyngton. -— P. Harold Stassen, ew. re
publikański kandydat na stanowisko prezy
denta USA oświadczył, że sprzeciwiać się 
będzie udzieleniu pomocy ’ amerykańskiej 
krajom, w których zaznaczać się będą kie
runki skrajne. Stassen oświadczył, że prze
ciwny będzie udzieleniu pomocy W. Brytanii, 
o ile przeprowadzi się tam upaństwowienie 
przemysłu stalowego.

• e
Jak wiadomo w W. Brytanii odłożono na 

razie upaństwowienie przemysłu stalowego | 
na 3 lata. j

PARYŻ. — C.G.T. organizuje w różnych 
miastach Francji manifestacje za umową C. 
G.T. z pracodawcami 1 za polepszeniem wy
żywienia. Na środę zapowiedziano manife
stację w BORDEAUX, na piątek w dep. 
DORDOGNE.

Zarząd Unii Syndykatów Paryskich przy
jęty został przez Prefekta dep. Sekwany, 
który wręczył delegacji odpowiedź rządu na 
przedłożone żądania. Zarząd Unii, uważając 
odpowiedź za niezadowalającą, zwołał na 
piątek zebranie przywódców syndykalnych.

W MARSYLII przywódcy syndykalni zażą
dali od rządu „wszczęcia rokowań z krajami 
Europy środkowej i Związkiem Sowieckim, 
w celu otrzymania pszenicy i innych zbóż 
chlebowych”.

W HA WRZE 20.000 robotników uczestni
czyło w wiecu, po którym w pochodzie 
przemaszerowali ulicami miasta- Delegacja 
przyjęta została przez podprefekta.

W DIJON wybuchły nowe strajki w sta
lowniach i przemyśle drzewnym.

W NICEI gospodynie protestowały w Pre
fekturze przeciw złej Jakości chleba.

W ANGOULEME, w następstwie arbitra
żu. podjęta została praca w drukarniach.

LENS. — Na środę po południu zwołana 
została manifestacja w LENS, w czasie 
której przemawiał poseł Auguste Lecoeur, 
przewodniczący Syndykatu Górników Pas de 
Calais.

ków, GG.A. wydała odezwę do rolników i 
konsumentów. Rolników wzywa do sumien
nego odstawienia zboża, a konsumentów,’by 
nie namawiali rolników do sprzedawania Im 
zboża za wysoką cenę.

TOURS. — Właściciel magazynu artyku
łów spożywczych, Almę Darras, który ku
pił 25 kart na chleb, przeznaczonego dla 
psów, został aresztowany.

*
Zarobki w włókiennictwie 

podwyższone o 14,78 proc.
Paryż. — Między przedstawicielami właś

cicieli fabryk, wyrabiających sztuczne mate
riały włókiennicze a federacją robotników 
przemysłu włókienniczego, zawarta została 
umowa ,na zasadzie której robotnicy tej 
gałęzi przemysłu w całej Francji otrzymają 
14,78 proc, podwyżkę zarabków. Dla trzy
dziestu pięciu tys. robotników zarobek pod
stawowy wynosić będzie 33 fr., zamiast 28 
fr. 75 za godzinę.

Matka 13-ga dzieci 
porodziła trojaczki

Nevers. — Pani Joliveau. lat 36, będąca 
już matką trzynaściorga dzieci, porodziła 
trojaczki, normalnie zbudowane. Trzecie 
dziecko zmarło wkrótce p» urodzeniu.

W eksplozji na statku

Odezwa CeGeAe do rolników 
i do konsumentów

PARYŻ. — Organizacja zawodowa rolni-
^V/iadolTOIW^

zginęło 20 osób, wielu rannych
NOWY JORK. — Na wielkim statku wy

cieczkowym „Island Queen”, stojącym w 
doku Pittsburga nastąpiła eksplozja, która 
spowodowała śmierć 20 pasażerów, znajdują
cych się na statku.

Eksplozja nastąpiła na kilka minut przed 
zejściem pasażerów na ląd po odbyciu wyGilbert, który powiadomił policję francuską ___ _______  _ __________ .

o spiakti rabina Barucha Korffa, udał się cieczkl w dół rzeki Okio do Monongahela.
samolotem R.A.F. do Londynu, gdzie pozo- Po pierwszym wybuchu nastąpił drugi, po- 
staje pod opieką policji brytyjskiej do czasu wodując liczne obrażenia wśród 90 ludzi za-
powrotu swego do Stanów Zjednoczonych, logi. Jak podają obserwatorzy, 40 marynarzy 
Lotnik obawl ł pozostać we Francji te, zostało wyrzuconych do wody na skutek 
tvzględu na możliwość zemsty ze strony podmuchu. Muslell oni walczyć rozpaczliwie, 
przyjaciół tych, których spisek wykrył. hj' utrzymać się na powierzchni wody, Nle-

którzy wyratowali się, chwytając się palą
cego sprzętu wyrzuconego ze statku w czasie 
eksplozji.

Eksplozja na statku „Island Queen” wy
rządziła znaczne straty w dzielnicy porto
wej, powodując wybicie szyb w oknach na 
znacznej przestrzeni.

Wypadek ten został spowodowany wybu
chem w kotłowni. Właściciel statku oświad
czył, iż ..Island Queen” był jednym z naj
większych statków wycieczkowych w Sta
nach Zjednoczonych, mogącym pomieścić na 
pokładzie 400 pasażerów. Długość statku wy
nosiła ok. 85 metrów.

PARlż. — Premier Ramadier wyjedzie w 
sobotę na wypoczynek kilkudniowy do De- 
cazeville, w okolicy Aveyron. Do Paryża po
wróci 17 września br.

WATYKAN. — Papież Pius XII przyjął 
grupę 500 pielgrzymów francuskich, należą
cych do zakonu świętego Franciszka. Piel
grzymi francuscy przybyli do Wioch, by 
zwiedzić główne ośrodki kultu swego patro
na.

MONACHIUM. — Amerykański sąd wo
jenny z Dachau uwolnił Ottona Skorzenne- 
go, oficera SS, który w llpcu 1943 roku wy
swobodził z rąk aliantów Mussoliniego przy 
pomocy użycia spadochroniarzy.

FRANKEL RT n. M. —— Władze amerykań
skie w okupowanej przez Amerykanów czę
ści Austrii, począwszy od 15 września prze
kazują kontrolę nad granicami strefy okupa
cyjnej, wiedzom austriackim.
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Głosy dyskusyjne Czytelniku ic

„Spójrzmy na rzeczywistość
Pragnę odpowiedzieć na artykuł dyskusyj

ny Franciszka Pełczyńskiego.
Rodaku! Zagalopowałeś się trochę wy

chwalając dzisiejsze stosunki — jak piszesz 
ludowe w Polsce. Zgadzam się z tobą, że 
przed wojną, za rządów „panów” źle było w 
Polsce. Rozważ jednak sobie, co było przy
czyną owego złego? Zdaje mi się, że tylko 
blok „B. B.”

Zresztą nie wiem, kogo tu nazywasz „pa
nami”? Ponieważ w bloku B. B. i innych, ja
kie istniały przed wojną, rej wodzili Piłsud- 
czyey. A więc byli w nim panowi, ale byli 
niestety tąkże chłopi i robotnicy, którzy kie
dyś w legionach Piłsudskiego służyli. Ci 
wdaśpie wszyscy rościli sobie prawo do rzą
dzenia Polską. Twierdzili, że tylko oni, a nie 
kto inny stworzyli Polskę i uważali ją za 
swoją własność prywatną. Była to, jed
nym słowem, klika blokowców przedwojen
nych. Oni to, jak słusznie Im „Narodowiec” 
wytyka, doprowadzili Polskę do ruin i byli 
przyczyną okrutnych cierpień Polaków w 
czasach ostatniej wojny. Właśnie blokowcy 
stworzyli Brześć i Berezę Kartuską dla swo
ich przeciwników politycznych.

Natomiast nie zgadzam się z Twoim twier
dzeniem, że dzisiejsi władcy tak dobrze rzą
dzą. Tak nie jest. Nieprawdą też jest, żeby 
robotnik rządził. Zresztą, gdyby 4 robotnik 
sam rządził bez współpracy innych warstw 
narodu, to byłoby i tak dyktaturą, bo była 
by w Polsce w mniejszości, a miejszość bez 
dyktatury obejść się nie może.

Dzisiaj również rządzi inny blok, tak 
samo jak przed wojną. Tylko, że dzisiejszy 
blok raczej spotęgował jeszcze wybryki blo
ku przedwojennego do takiego stopnia, że 
trudno dziś mówić o wolności w Polsce. Róż
nica jest jeszcze i ta, że blok przedwojenny 
opierał swą politykę o Niemcy, a dzi
siejszy opiera się na Rosji tak daleko, że 
poddańczo wykonuje wszelkie polecenia. Kto 
jest dzisiaj na urzędach dzisiejszego reżimu ? 
Często niewiadomego pochodzenia ludzie. 
Kto dziś najbardziej cierpi w Polsce ? — Ro
botnik, chłop i inteligent pracujący. Blok 
przedwojenny stworzył Brześć i Berezę, a 
blok dzisiejszy natworzył obozów bez liku, a 
do lepszego stłumienia przeciwnika politycz
nego ma jeszcze inne środki. W dzisiejszej 
Polsce nie wolno nawet nikornu myśleć, cen
zuruje się pisma, fałszuje się wybory, prowa
dzi się procesy polityczne, gnębi się chło.- 
pów, obniża się poziom nauczania w szko
łach, stwarza się całe masy urzędników nie 
mających pojęcia o danej pracy i Ty to 
eheesz zwać dobrobytem? Chcesz się cheł
pić takimi rządami? Nie bracie! Tam za o- 
bywatela uważa się tylko blokowca, a każde
go człowieka pragnącego żyć uczciwie i ko
chającego wolność gnębi się. Piszesz o wol
ności religii. I tu się bracie mylisz. Od cza
su bowiem, kiedy ministrem oświaty został 
Skrzeszewski, ubija się religię. Powołujesz 
się na „Narodowca” że ten zawsze akcen
tował, że Polska powinna była być sprzymie
rzona z Rosją. I ją także to popieram, że 
pomiędzy Polską i Rosją powinna istnieć 
szczera przyjaźń, ale nie poddaństwo. Czy
tujesz niektóre rzeczy z historii, a ja ci 
przypomnę również z historii, że nie kto in
ny jak właśnie Rosja i Niemcy rozebrały 
kiedyś Polskę. Czy Ty myślisz, że czyny 
wroga tak łatwo zapomnieć. Straciliśmy Wil
no i Lwów, miasta drogie kążdemu Pola
kowi. A sądzę przecież, że Rosja ma dosyć 
terenu dla wyżywienia swego narodu. Niem
cy chorowali zawsze na „parcie na wschód”, 
Rosja zaś wydaje się cierpieć na „parcie na 
zachód”. Zabiegu operacyjnego zawsze do
konuje się na Polsce. Zawsze z tych racji 
Polska jest zniszczona i naród polski cierpi. 
To właśnie są sprawy, które pas dzielą. Ty 
jesteś blokowiec, a ja człowiek kochający 
wolność. W Polsce zaś nie ma wolności, bo 
nie ma demokracji; są tam rządy totalitar
ne, które są zawsze bezwzględne.

i Sprawy te są właśnie przyczyną niezgody 
! na tutejszym wychodztwie. Polacy bowiem 
wszyscy kochają swój kraj, z którego kie-

' dyś wyjechali źa Chlebem. Wszyscy radziby 
tam chętnie powrócić. Niestety nowi dzisiej
si władcy stworzyli takie różnice wśród nas 
Polaków, że to właśnie nas podzieliło, ęo 
najlepszych Polaków zwie się faszystami, 
reakcjonistami choćby byli chłopem i robo
tnikiem. Patriotyzmu polskiego mają nas u- 
czyć kto, czy Ukraińcy lub byli Volksdeu,- 
tschce. Bo ci właśnie w dużej liczbie rej wo
dzą w nowych organizacjach. Ja nie jestem 
zwolennikiem kliki londyńskiej, ale jestem 
przeciwnikiem także bloku obecnego rządu. 
To nie jest demokracja! To nie jest wolność! 
Zresztą z tych co do Polski z wielką paradą 
pojechali, ilu to już piechotą wróciło? A kto 
to powrócił?

Robotnicy? Tak, łńedni robotnicy, którzy 
stracili wszystko, co do Polski zawieźli 1

Sztuka podróżowania
Trzeba umieć patrzeć i uczyć się

( Korespondentja własna )
Paryż, 7 września 1947.

Ostatala wojna, rozrzuciła Polaków od

miejscowości 
chcą zwracać

na które emigranci 
nieraz uwagi.

Już patrząc z okien wagonu, czy

nasi nie

z samo-
Indii po Amerykę, od Szkocji po Tanganjłkę chodu możemy sobie uprzytomnić, jak da-
Nie rzadko można spotykać emigranta dla
którego Bagdad, Kon
stantynopol, Kair czy

- Paryż są zupełnie zwy

wrócili do Francji, bo tu panuje wolność. A 
przecież o wolność narodów szalała ostatnia i 
wojna. Otwórz Bracie oczy 1 popatrz, kto u- 
rzęduje tutaj na naszych placówkach pań
stwowych. Policz wszystkich przedstawicieli 

•pmiejezości narodowych w ambasadzie, któ-
rzy nas pragną uczyć demokracji, wolności, 
religii i patriotyzmu,.choć niektórzy niedaw
no byli trockistami. Dowiedz się jakie jest 
ich wynagrodzenie i porównaj je z głodową 
pensją nauczyciela polskiego tu na cmigra- j 
cji albo z losem starców. Popatrz Bracie, 
jak rzuca się pieniędzmi na propagandę ko
munistyczną, na utrzymanie „Gazety Pol
skiej”, „Naszegb Pisemka”, propagandzistów, 
jakie urządza się bankiety wtedy, gdy tam '
w Polsce panuje głód i niedostatek, a tutaj' 
starcy i inwalidzi wojenni, ofiary wojny z 
nikąd wsparcia nie mają.

Czy to jest dobrobyt? Czy to jest woL 
ność i sprawiedliwość? Czy to jest demo
kracja? W moim pojęciu nie!

Roman Pobudka

Mauriac o losach członków 
mchu oporu we Wschodniej 

Europie
Paryż. — P. Frąnęois Mauriac w „Le Fi

garo” omawia książkę p. Jacques Soustelle 
p. t. „De Londres ą Alger”, podnosząc skar
gi autora na los, jąkj spotyka obecnie tych, i 
którzy w czasie wojny zajmowali zdecydo-! 
wane stanowisko przeciwko dyktaturom. { 
Mauriac pisze pi- „Michajłowicz zmarł
rozstrzelany a dzisiaj Mikołaj Petkow, przy-; 
wódca opozycji bułgarskiej, który w kraju 
swoim utożsamiał opór przeciw Hitlerowi i 
poznał obozy koncentracyjne, skazany jest na 
śmierć przez powieszenie przez dyktatora Je
rzego Dimitrowa — tęgo samego Dimitrowa, 
który już podczas pierwszego okresu wojny 
był wrogiem socjalistów antynazistowskich, 
kiedy pisał: Kierownicze koła drugiej Mię
dzynarodówki odgrywają najohydniejszą i 
najbardziej zbrodniczą rolę na krwawym po
lu wojny. Oszukują mosy, głosząc charak
ter antyfaszystowski wojny i pomagają bur- 
żuazji w pchaniu narodów do rzezi".

„We wszystkich krajach, w których ist
nieje partia komunistyczna, znajdują się rów
nież Dimitrowowie, którzy w sercu godzili się 
już na zniesławienie i usunięcie ludzi z Ru
chu Oporu, których wskaże im obcy rząd. 
Po Mikołaju Petkowie w Sofii, przyjdzie ko
lej na Juliusza Maniu w Bukareszcie: pro
ces jego wkrótce się rozpoczyna"...

Mauriac na podstawie książki p. J. Sou
stelle wzywa do „uświadomienia sobie tej so
lidarności, panującej w całym świecie między 
ludźmi wolnymi, którzy pokonali Hitlera, nir 
gdy nie prowadząc z njm układów. Wszyscy 
są zagrożeni, gdyż oto dzisiaj, ten sam duch, 
który inspirował Hitlera, zwraca się przeciw
ko nim i mści się" — kończy Mauriac.

Dlaczego Hitler cofnął się w roku 1946 
przed inwaz]ą Anglii!

Chociaż wszystko było przygotowa
ne do inwazji W. Brytanii, Hitler dał 
nagle rozkaz, by wszystkiego zanie
chać, pod pozorem, że Niemcy łatwo 
znajdą inny środek, żeby pokonać An
glików.

Oto co ujawniły pamiętniki gen. 
Haidera, byłego szefa sztabu general
nego armii niemieckiej!

Dokument ten donosi o konferencji 
odbytej krótko po okupacji Francji, w 
Obersalzberg. Tam właśnie zostały 

zadecydowane inwazja W. Brytanii i 
napad na Rosję, jako ostatnią nadzie
ję Anglików.

Ponieważ Hitler chciał, by ta ostat
nia operacja rozpoczęła się w maju lub 
w czerwcu 1941, zapadła decyzja, że 
przygotowania do inwazji W. Brytanii 
będą przyśpieszone. Admirał Raeder 
oświadczył, że wszystko mogłoby być 
gotowe na 30 września 1940 r„ lecz ra
dził on czekać aż do wiosny 1941 r

14 września odbyła się inna konfe
rencja w nowym gmachu kancelarii 
Rzeszy w Berlinie. Na tej konferen
cji, Hitler oświadczył, że najlepszym 
środkiem do zakończenia wojny była
by inwazja Anglii, i wyznaczył 27-my 
września jako dzień inwazji. W mie
szała się jednak do tych planów wojen
nych niepogoda.,tak, że dzień rozpo
częcia ataku odłożono do 8 październi
ka. W tym to czasie Hitler myślał, że

Stany Zjedn. nie zdołają przyjść An
glii z pomocą przed 1945 r.

Parę dni potem, Hitler nagle zmie
nił zamiary i kazał wstrzymać wszyst
kie przygotowania do inwazji W. Bry
tanii.

Pamiętnik gen. Haidera już więcej 
nie wspomina o tej operacji.

Komuniści niemieccy za unią 
z Iłosją

Frankfurt. — Odbyło się tu niedawno w 
Sondershausen, w prowincji Turyngii, re

gionalne zebranie partii socjalistycznej nie
mieckiej. Uchwalono ogromną większością 
rezolucję domagającą się natychmiastowego 
złączenia sowieckiej strefy okupacyjnej unią 
ze Związkiem Radzieckim.

,,Autorzy owej rezolucji — pisze „Le Fi
garo* — proponują, by zostały jak najprę
dzej rozważone możliwości takiej unii. We
dług nich, unią ta pociągnęłaby za sobą wy
darzenia ekonomiczne takiej wagi, że.kapi
talizm zachodni poczułby na sobie ich skut
ki, gdyż nikt nie może zamykać oczu na to, 
że bez wschodu, Europa nie może pracować 
i produkować normalnie”.

816) (Ciąg dalszy)

lece geniusz ludzki zmienił wygląd ziemi.

z wielkiego świata

kłe wyrazy — pojęcie 
A jednak o tych miej
scowościach nic od nie- <- 
go ele można się dowie- 
dzieć, choć są tó miasta 
światowej sławy tak pod 
względein historycznym 
jak artystycznym.

I tu leży wielki błąd: 
Polacy ostatnio bili się 
xx zdłuż 1 w poprzek ca
łego świata, przeszli ca
łą gehennę, przecierpie
li ogromnie, okryli się 
sławą (która im nic nie 
dała), ale nie wykorzy
stali barwnej i przyjem
nej strony swej włóczę- | 
gi światowej. *

coś naprawdę interesującego. Oczywiście 
przyjemnie się w nich czas spędza, ale to jest 
tylko przyjemność, a nie korzyść. Jeżeli znów 
jest się człowiekiem Interesu, to właśnie 
trzejba mieszkać w pierwszorzędnych hote
lach, bywać w dobrych restauracjach, a ja- 
dąc pociągiem ■— przebywać w wagonie re
stauracyjnym? tam się pozna je ludzi za- 
.możoych, którzy mogą nam się przydać w 
interesach.

Na zakończenie chciałbym przypomnieć je
dno jeszcze: konieczność uczenia się języ
ków. Przecież już Napoleon powiedział, że 
człowiek mówiący dwoma językami jest wart 
podwójnie. Więc: trzeba robić znajomości 
wśród tubylców kraju, do którego nas losy 
zawiodły i mówić, rozmawiać. Nauka w 
szkole, czy nauczycielka w domu, nie zastą
pi żywego kontaktu z ludźmi i potocznej roz
mowy !

Jednym słowem podróże mogą nam dużo 
przynieść, o ile zechcemy je wykorzystać

554 wypadki 
paraliżu dziecięcego w Berlinie, 

53 śmiertelne
BERLIN. — Niemieckie Władze Zdrowia 

Publicznego podały do wiadomości 8 wrześ
nia br., iż w Berlinie zanotowano w ostat
nich tygodniach 554 wypadki paraliżu dzie
cięcego, w czym 53 wypadki śmiertelne. W 
przeciąga ostatnich 24 godzin było 38 no
wych wypadków, xv tym dxva wypadki śmier
telne. r.

Dane statystyczne stwierdzają, tz 50 pro
cent wypadków paraliżu zdarzyło się w so
wieckiej strefie okupacyjnej.

Wpajanie nowych ideałów 
młodzieży niemieckiej

Karlsruhe. — W czasie wielkiej uroczysto
ści ku czci św. Bernarda z Badenxi, z.nany 
kapelan młodzieży O. Rommerskirch, Jezui
ta wygłosił przemówienie, w którym powie
dział, że epoka ideałów heroicznych i woj
skowych wpajanych aż do chwili obecnej 
młodzieży niemieckiej — minęła i powinna 
być zastąpiona przez ideał człowieka rycer
skiego, braterskiego i dobroczynnego. W 
swym przemówieniu — zwracając się do Za
chodu — napominał, by Zachód przypomniał 
sobie Krzyż, który jedyny jest w stanie zjed
noczyć narody dla przyszłości bardziej ludz
kiej i bardziej godnej. (C.I.C,)

g Sekretariat króla Jerzego VI podał 
do wiadomości. Iż „zamarł śmiercią natu
ralną” kanarek królewski. W Pałacu la
ment, ponieważ był to jedyny ptak, któ
ry umiał śpiewać ^oże ocal króla”,

g Jeden z socjologów napisał, iż milcze
nie nie jest zawsze zlotem. jQotem jest 
takt, którego zwykle wielu ludziom bra
kuje. Wszystkim roztrzęsionym ku uwa
dze!

g Pewien milioner xvloski uczynił ślub 
iż po powrocie z niew’oli rosyjskiej rozda 
znaczną sumę pieniędzy pomiędzy bie
dnych i przechodniów ulicznych, Jakież 
było zdziwienie mieszkańców Palermo, 
gdy na pewnej tłumnej ulicy miasta prze
chodnie i biedacy otrzymali po bilecie o- 
piewającym na 1000 lirów'. Szczęśliwy je
niec rozdał w ten sposób 200 tysięcy li
rów. Nieznany dobrodziej wypełnił ślub 
w kilka minut i znikł jeszcze szybciej w 
tłumie. Kiedy dowiedzieli się żebracy, o 
tym niezwykłym wypadku, już go nie 
było. Mieli pecha!

g Inżynier austriacki wynalazł aparat, 
który sprawia, iż człowiek może być nie
widzialny dla oka ludzkiego. Wynalazek 
wprowadzi z pewnością wielkie ułatwie
nia w teatrze. Być może wielu ludzi bę
dzie posługiwać się tym instrumentem, by 
ulotnić się sprzed oka ludzkiego. Niewia
domo tylko co zrobią gangsterzy I wszy
scy magicy.

g Japończyk Namba z miasta Numa
ta wziął udział w bankiecie, sławiącym 
jego wybór na Przewodniczącego Rady 
miasta. Następnego dnia policja areszto
wała go za występy kleszonkoxve. Ładny 
rajca!

g W stanie Atlanta odpowiadał za pi
jaństwo w sądzie tamtejszym WilUe 
Ward. Pierwszy raz w życiu, gdy miał 
100 lat, drugi raz w 115 roku żyda. Sąd 
uwolnił go od kary. W obu wypadkach 
nadużył trunków wyskokowych. Ale żyje 
1 pi je. Fenomen!

g W Manhattan dziennikarz E. Cooney 
zajmdwał się redagowaniem nekrologów. 
Gdy mu to nie dawało zadowolenia, prze
niósł się do zakładu „Bill Gannon”, który 
balsamuje zmarłych. Znalazł zajęcie... 
Widać po Unii jego zainteresowań...

g Dunka Lilian W'ittmack zdobyła na- 
nagrody na 600 konkursach powożenia 
końmi. Ta dopiero jeździ. Dorożkarze to 
fraszlia. Ma widać rękę I siłę. Powinna 
reprezentować płeć brzydką.

przez patrzenie i uczenie się B.

O
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(Archiwum)
Drapacze chmur w Now)m Jorku, 
amerykańskiej stolicy interesów.

Na ten temat cluitiż- Polacy, których los rzucił w okolice Paryża, zmają zabytkowy 
bym parę uwag powie - -
dzleć:

Świat Jest piękny i rozmaity, to że go 
zwiedzamy teraz w przykrych bardzo wa-

(Archiwum)
Tysiece Polaków, którzy nawet nie marzyli 

o oglądaniu kiedykolwiek ziemi włoskiej, 
widziało piękny Neapol i groźny Wezuwiusz.

runkach nie zmienia tego faktu, że widok na 
Bosfor jest piękny, a Paryż stolicą świata. 
Trzeba to umieć wyczuć i wykorzystać. Prze
cież pój świata marzy o tym, by widzieć te

Pałac Wersalski.
Tu gdzie były nieużytki są teraz poda zbo
żowe, pasie się bydło o różnych, sztucznie 
wyhodowanych rasach. Gdzie dawniej była 
pustynia teraz kwitną osiedla i rozwijają się 
miasta olbrzymie. Nje wszędzie jest ten sam 
krajobraz i to jest rzeczą podróżnika wyczuć 
i zauważyć jak jest on różny w różnych czę
ściach świata i krajach.

Przyjeżdżając do jakiegoś miasta i po za
łatwieniu rzeczy zasadniczych, jak mieszka
nie, jedzenie i interesy mamy chwilę wolną, 
by poznać miasto. Każdy starszy mieszka- 
niec, portier hotelu, czy restaurator (oczy
wiście najprościej jest kupić przewodnik) 
poinformuje co jest godne widzenia. Naj
częściej chodzić będzie o jakiś kościół, mu
zeum i pew ną dzielnicę miasta. I tu, pierw
szą rzeczą będzie wystrzegać się uogólnień. 
To, żę xv hotelu pomylono się i porachowano 
za dużo — nie dowodzi, że dane miasto jest 
siedliskiem złodziei, to że jakaś kobieta mnie 
zaczepiła, nie dowodzi, by „wszystkie” ko
biety były lekkich obyczajów.

A zwłaszcza oduczmy się jednego. Jeżeli 
n.p. jesteśmy w Paryżu i źle nam się po
wodzi — to, absolutnie nie dowodzi by Paryż 
był miejscem, gdzie się przymiera głodem, a 
Paryżanie to ludzie którzy nie dadzą czło
wiekowi zarobić. Trzeba zapomnieć o wła
snych kłopotach, z ufnością patrzeć w pizy- 
szłość i patrzeć na Paryż jako śliczne miasto 
o cudnych perspektywach, budowlach, cie
kawej historii, o ludności ruchliwej 1 bar
dzo inteligentnej.

Jeżeli się ebee poznać naprawdę miasto 
jako całość, dobrze jest Chodzić do lokali 
średnich, a nawet gorszych — tam spotyka 
się przeciętnego mieszczanina, z którym po- 
gawędlta może nam dużo powiedzieć o ogól
nym charakterze miasta. Eleganckie lokale, 
t.zw. I klasy, są na całym świecie, mniej wię
cej —- takie same. Rzadko zobaczymy tam

Francja domaga się przyznanego jej węgla
Konferencja w Berlinie na temat przydziału 

węgla Zagłębia Buliry

Obfity porządek dzienny zebrania 0. H. Z.
Lake-Success. — Trzecie Zgromadzenie O-. nie Stanów Zjednoczonych; rewizja włoskle- 

gólne Narodów Zjednoczonych rozpocząć ma' go traktatu pokojowego, proponowana przez 
obrady w dniu 16. września. Przewodniczą-1 Argentynę i popierana przez Boliwię, Para-
cym obrad- prawdopodobnie będzie premier 
belgijski, Spaak, pomimo, że niektórzy de
legaci wysuwają innycń kandydatów na prze
wodniczącego, ponieważ p. Spaak przewodni
czył już Zgromadzeniu w Londynie.

Na porządku dziennym Zgromadzenia O- 
gólnego figuruje 40 punktów. Ożywienie się 
debat spodziewane jest dopiero od punktu 
19-go, dotyczącego stosunku O.N.Z. do Hisz
panii gen. Franco.

Innymi zagadnieniami, nad którymi dysku
sja z pewnością będzie gorąca, są: sprawa 
traktowania Hindusów' xv Unii Południowo - 
Afrykańskiej; debata nad zaleceniami komi
sji specjalnej dla Palestyny; propozycje ar- 

■ gentyńska i australijska w sprawie veta; za
gadnienie, powstałe na skutek greckiej w’Oj- 
ny domowej, ponownie postawione na żąda-

, gwaj, Ekwador, Honduras, Republikę Domi
nikańską i Kostąrikę.

Członkowie 
delegacji francuskiej

Paryż. — Na czele delegacji francuskiej

Berlin. — 8. września br. rozpoczęła | 
się w Berlinie konferencja przedstawi
cieli Francji, W. Brytanii i Stanów zje
dnoczonych w sprawie zwiększenia do
staw węgłowych z Zagłębia Ruhry dla 
Francji.

Konferencja ta odbyła się w nastę
pstwie rozmów, jakie toczyły się w 
Berlinie bezpośrednio po ogłoszeniu 
planu nowego poziomu przemysłowe
go dla dwóch stref okupacyjnych w 
Niemczech zachodnich. Francja wielce 
zainteresowana węglem Zagłębia Ru
hry, domagała się, jak to już donosi
liśmy, zwiększenia dostaw koksu i wę
gla kamiennego dla francuskich stalo
wni, w szczególności Francja domaga 
się dotrzymania umów zawartych pod-

przy współudziale Niemców i właści
cieli niemieckich, czemu Francja jest 
przeciwna.

Amerykanie cheą dać tylko 
18 miliardów dolarów7

iv czterech latach
WASZYNGTON. — Według agencji Uni

ted Frees, departament stanu zamierza Eu
ropie przyznać pomoc, której wysokość 
zmniejszałaby się stopniowo, co rok, ,ął, do 
roku 1951, Pomoc ta miałaby wynosić6 mi
liardów dolarów w 1948 r., 5 mllTdMQXr w 
1949 r„ 4 mUiardy w 1950 r. i 8 miliardy w 
1951 r„ czyli razem 19 miliardów dolajów na 
cztery lata planu odbudowy europejskiej.

Paryż. — Na czele delegacji francuskiej czas ostatniej konferencji w Moskwie. 
N. Z. stoi min. spraw zagr., Georges Bidault. RÓWfloezesme toczą. Się W V asz^ng- 
w skład delegacji wchodzą poza tym pp. | tonie rozmowy pomiędzy Amerykana- 
Yvon Deibos, Jules Moch, Alexandre Pąrodi, ] mi i Brytyjczykami w sprawie organi-
Leon Jouhaux. Jako zastępcy należą do de-1 j eksploatacji Zagłębia Ruhry.
Legaćji pp.: Rene Mayer, P^erre-Ohvxer Łapie, , .®* ł

Lefaucheux, Roger Garreau.'Specjalne komitety techniczne opraco-
Mauńce Couvę de Muryiiie. Sekretarzem de- wiłją zagadnienia żywnościowe w obu
legacji francuskiej jest p. Claude Bouchinet- 
Serreulles.

Warunki pomocy
Liczby powyższe miały zostać zakomuni

kowanie ekspertom szesnastu państw wraz 
z warunkami, które United Press streszcza 
jak następuje:

1) Kraje, biorące udział w planie Marshal
la winny udowodnić postęp, dokonany w roz
wiązaniu swoich zagadnień odbudowy;

2) We wszelkim planie, krótko lub długo
terminowym, należy przewidzieć gruntowne 
wykorzystanie środków produkcji, istnieją
cych obecnie w Europie;

3) Państwa, uczesthniczące w planie winny 
rozwinąć wzajemne stosunki handlowe i 
zmniejszyć przeszkody, utrudniające handel 
międzynarodowy.

Ostatni punkt dotyczy zniesienia granic 
celnych.

Na mocy takiego stanu rzeczy rzeczoznaw
cy konferencji paryskiej 16-tu państw mieli 
zmniejszyć wysokość żądanych kredytów do 
21 miliardów dolarów.

strefach w Zagłębiu Ruhry, jako też 
problem wybudowania znacznie więk
szej ilości mieszkań przeznaczonych 
dla górników niemieckich. Przedstawi
ciele anglo *■ amerykańscy dążą po
nadto do zwiększenia wydajności Za
głębia Ruhry i do zreorganizowania 
zarządu i kontroli kopalni w Zagłębiu

'POWIEM

<i, którzy 
opracowują 

kartę' handlową 
' świata
Przybyli z Genewy, gdzie 
pracują, w towarzystwie 
licznych rzeczoznawców 
nad konstytucją Między
narodowej Organizacji 
Handlowej (OIC), eko
nomista Narodów Zjed
noczonych, p. Dawid O- 
wen (z lewej) i p. Max 
Suetens, przewodniczący 
konferencji genewskiej, 
dyskutują podczas krót
kiej wizyty w1 Lake Suc
cess o światowej karcie 
handlowej z p. Hektorem 
Mc NeiJ, delegatem Zjed- 
noczonego Królestwa w 
Radzie gospodarczej i 

społecznej O.N-Z.

Generał Mac-Arthur jedna Japonię
dla Stanów Zjednoczonych

WASZYNGTON. — W oświadczeniu ogło
szonym z okazji rocznicy poddania się Ja
ponii, generał Mac Arthur, szef okupacyj
nych wojsk alianckich w Japonii, wyraził 
nadzieję, iż podpisanie pokoju pozwoli Japo
nii na zajęcie odpowiedniego stanowiska w 
rodzinie narodów’. Mac Arthur oddał następ
nie hołd Japończykom za ich postęp w pra
cach zmierzających do osiągnięcia tego celu.

Podkreślając, iż data podjęcia rozmów na 
temat zawarcia pokoju z Japonią zbbża się,

A chciał iść. Chciał zebrać 
swoich kilkuset ludzi, zdolnych jeszcze 
do walki, i ruszać, jak o tym marzył 
od początku. Lecz jakże zaopatrzyć 
oddział we wszystko, co do pochodu 
potrzebne, nie mając grosza przy du
szy?! Znajdujące się w Antiochii mie
nie już nie jest zdobyczne, stało się da
wno prawną własnością czyjąś i moż
na je jedynie kupić... Drogo kupić..-

Ze stryjem nie rozmawia wcale od 
chwili, gdy stanął na radzie po stronie 
Rajmunda. Co prawda Boemund uda je 
bardziej zagniewanego, niż jest w isto
cie. Zdaje sobie doskonale sprawę z 
kłopotliwego położenia, w jakim zna
lazł się jego brataniec, i gotów mu jest 
pomóc, pod warunkiem, że chłopiec 
sam się do niego o to zwróci, przepra
szając za ówczesny nieprzebaczalny 
wybryk. Czeka na to. Na razie śledzi 
spod oka niespokojne poczynania i ro
snące rozdrażnienie Tankreda. Boli go, 
że chłopak ociąga się tak długo i chor 
dzi jak struty, miasto przyjść wprost. 
Czyż nie wie, że nie ma rzeczy, której 
by mu stryj nie przebaczył? W zim
nym, wyrachowanym umyśle księcia 
Tarentu Tankred zajmuje jedyny ist
niejący tam kąt bezinteresownego u- 
czucia, stanowi błękitną smugę nie
świadomej tęsknoty za czymś lepszym. 
Boemund kocha w nim te zalety, któ-

'Zofia Kowak!!

rych sam jest pozbawiony. Tankred 
ma być jego dziedzicem. Wspaniałe 
księstwo Antiochii będzie do niego na
leżeć. I przyszły właściciel najbogat
szej prowincji syryjskiej martwi się 
teraz z powodu braku kilku kóp hy- 
perperosów! Ależ Boemund da mu ich, 
wiele żechce! Tylko niech się pierwszy 
odezwie...

Lecz Tankred nie widział lub nie 
chciał widzieć zachęcających spojrzeń 
stryja. Czuł do niego niezagojony żal 
za zmarnowany ostatni rok i okazaną 
chciwość. Innego rodzaju, ale równie o- 
strą niechęć żywił do Rajmunda, któ
ry go nazwał szczeniakiem- Tankred 
wyzwał go nazajutrz po pożarze, lecz 
grabia Tuluzy, pochłonięty myślą o 
Grobie Świętym, odłożył spotkanie do 
chwili, gdy ślub będzie dokonany.

Wszystko to razem wziąwszy wy
starczało, by Tankred chudł ze zgry
zoty i klął cały świat. Dzień naznaczo
ny na odejście wojsk zbliżał się. W o- 
statecznej rozpaczy postanowił zacią
gnąć się jako najemnik w służbę Ro-

berta flandryjskiego lub Godfryda. 
Sam zamysł kosztował niemało jego 
dumę wolnego rycerza, uważał to jed
nak za lepsze niż zaciąganie pożyczek. 
Możliwości zwrócenia się do stryja nie 
brał wcale pod uwagę. Między nimi 
wszystko skończone. Tak, skończone.

Tankred rozstrzygał każdą sprawę 
jasno i twardo jak mieczem, toteż bez 
dalszych wahań i ociągań udał się do 
Godfryda.

— Jeżeli moje usługi, panie, mogą 
wam być pożyteczne, godzę się w wa
szą służbę na zwykłych warunkach za- 
ciężnych...

Godfryd spojrzał ze zdumieniem i 
niedowierzaniem.

— Zaciągnąć się?! Wy, rycerzu? 
W jakim celu?!

— Cała moja chudoba spłonęła — 
odparł szczerze Tankred. — Nie mam 
czym zaopatrzyć ludzi-..

— Nie macie pieniędzy?! Ależ wasz 
stryj jest teraz bogatszy niż my wszy
scy razem wzięci?... *

— Cóż to znaczy, że książę Tarentu 
jest bogaty?... — zapytał hardo Tan
kred płoniąc się jak róża. — Ja nim 
nie jestem...

— Ha, skoro tak... Będę szczęśliw, 
mogąc nagrodzić częściowo krzywdę, 
jaką wam niegdyś wyrządził mój brat. 
O zaciągu mowy nie ma, ale proszę, 
przyjmijcie ode mnie pięćset bezan- 
tów... Oddacie, kiedy wola...

— Nie proszę o pożyczkę — odparł 
Tankred czerwieniejąc się ponownie — 
ani urazy do Baldwina nie zamienię na 
złoto. Będę si^ z nim potykał przy pier
wszej możności-.. Zapytuję was, ksią
żę, zali przyjmiecie mnie w służbę, czy 
nie?

— Niech tak będzie. Zaciągam was 
na wyprawę, wypłacając z góry żołd. 
Mój wiemik przyniesie pieniądze do 
kwatery. z

Podali sobie prawice na potwierdze
nie układu. Tankred powrócił uspoko
jony. W mieszkaniu zastał ze zdziwie
niem Boemunda.

Książę Tarentu był zmieszany, może 
po raz pierwszy w życiu.

— Nie widuję cię wcale — zaczął na 
pozór swobodnie — więc zaszedłem 
dowiedzieć się co z tobą... Pewno trze
ba ci pieniędzy, boć wiem, że wszystko, 
co miałeś, zgorzało..,
, (Ciąg dalszy nastąpi)

Mac-Arthur dodał, iż Jest rzeczą bardzo waż- 
ną, by zagadnienie to było podjęte z całą to
lerancją i w atmosferze spokoju tak, aby 
Japonia, jako kraj zwyciężony, miała moż
ność stania się znowu państwem zdolnym da 
zaspokajania swych potrzeb, zamiast być 
państwem sprowadzonym do roli żebraka.

„Japonia nie może stać się — podkreślał 
Mac Arthur — ciężarem dla jakiegokolwiek 
gospodarstwa. Bo to Jest prawdą historycz
ną, często powtarzaną, iż naród, któremu 
daje się lojalnie możność, osiągnięcia po
myślności, wchodzi do społeczności między
narodowej i zajmuje miejsce, do którego za
pewniają mu dostęp jego przemysł, jego wia
domości i jego wytrwałość w dążeniu do ce
lu”.

Białe dzieci amerykańskie 
nie cheą uczyć się razem 

z Murzynami
Nowy Jork. — Biali uczniowie szkoły E- 

merson, w Gary, w Stanie Indiana, od kilku 
dni strajkują. Na wiecu, zapewne pod wpły
wem rodziców, uchwalili, że powrócą do 
szkoły dopiero wtenczas, gdy 38 uczniów- 
Murzynów, zostanie z niej usuniętych. W 
mieście istnieje bowiem również szkoła dla 
czarnych dzieci. Ponieważ nie ma prawa, któ
re zabraniałoby dzieciom murzyńskim uczę
szczać do szkół, przeznaczonych dla białych, 
w razie uporu ze strony rodziców dzieci mu
rzyńskich, strajk może potrwać długo.

Podarck ślubny Czang-Kaj- 
Szcka dla księżniczki Elżbiety

Nankin. —• Dowiedziawszy się, że życze
niem księżniczki Elżbiety jest posiadanie 
chińskiego serwisu stołowego, Marszałek oraz 
pani Czang-Kaj-Szek postanowili podarować 
młodej parze, jako prezent ślubny, serwis 
stołowy, złożony Z 200 części. Główną ozdo
bę każdej z nich stanowić będzie smok. 
Serwis wysłany zostanie do Londynu około 
15-go października.

Samochód królewski przeko
ziołkował się pięć razy

Mediolan. — Samochód należący do księż
nej Aspazji i księcia Jerzego greckiego ze
ślizgnął się z jezdni 1 przekoziołkował się 
conajmniej pięć razy. Pasażerowie wyszli ca
ło z wypadku. Dwa inne wozy, które stoczy
ły się róxvnież .doznały lekkich uszkodzeń, 
Jedna z osób jadących była ranna.
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ćc/za Onia
W przemówieniu, wygłoszonym z 

okazji 25-Ieeia Akcji Katolickiej, Oj
ciec św. jako jedno z głównych za
dań, do których spełnienia dążyć win
ni katolicy, wskazał na konieczność 
znajomości religii i przyczyniania się 
do nastania większej sprawiedliwości 
społecznej, drogą sprawiedliwszego 
podziału dochodów' i bogactw między 
ludźmi, w myśl doktryny katolickiej. 
„Naturalny bieg rzeczy, powiedział 
Papież, pociąga za sobą nierówny po
dział dóbr ziemskich. Ale Kościół 
przeciwny jest gromadzeniu się dóbr 
tych w ręku kilku osób nadmiernie 
bogatych, podczas gdy szerokie war
stwy ludności skazane są na ubóstwo 
i warunki gospodarcze niegodne istot 
ludzkich. Sprawiedliwszy rozdział bo
gactw stanowi przeto cel społeczny go
dny naszych wysiłków”.

„Trzeba wreszcie, oświadczył Ojciec 
św., przywrócić wierność, poczucie ho
noru i lojalność w społeczeństwie, w' 
którym cliacs gospodarczy' i finanso
wy sprzyjał spekulacjom j manewrom, 
szkodliwym dla całej ludności”.

„Zawsze ganiliśmy i potępialiśmy 
podobne kupczenia ,skądkolwiekby po
chodzi^. Ganiliśmy także i potępia
liśmy wszelkie fałszowania, wszelkie 
nie przestrzeganie słusznych ustaw', 
wydanych przez państwo dla dobra o- 
gółu”.

Ojciec św. jednak nie tylko przy
pomniał nakazy doktryny katolickiej. 
Powiedział nam swój sąd o sytuacji 
świata.

„Fronty są jasno widoczne — po-
wiedział Pius XII. są to godziny
największego doświadczenia i wysił
ku natężonego”. I dlatego wezwał ka
tolików świata, by nie cofnęli się przed 
spełnieniem obowiązków nawet, gdyby 
do tego potrzebne były akty heroiz
mu.

Wieści z Polski
Stan polskiej floty handlowej

Gdynia. — W chwili obecnej w eksploata
cji GAL-u znajduje się ogółem 51 statków. 
Własne statki GAL-u to 3 statki pasażer
skie: m/s „Batory”, m/s „Sobieski" i m/s 
„Jagiełło”. 7 statków towarowo - pasażer
skich: s/s „Kiliński", „Kościuszko”, ,.Pu
łaski", m/s „Morska Wola”, „Stalowa Wo

„Rataj", „Toruń", „Wilno”, „Wisła" i m/s 
„Oksywie". Ogólny tonaż ca 35.000 brt i 
52.000 dwt. Do „Polsko - Brytyjskiego Tow. 
Okrętowego" haleźą 2 statki towarowo - 
pasażerskie: s/s „Lech" i „Lublin", jeden

Z życia Warszawy

la", „Gen. Walter”, „Waryński".
wych: s/s „Bałtyk", „Białystok'
sław”, „Narwik" i „Tobruk".

5 towaro-
*, ..Bory-

3 tankowce:
m/s „Karpaty", „Rysy" i „Turnia". Ogólny 
tonaż tych statków wynosi: brt — 114.000, 
dwt — 132.500. Poza tym GAL eksploatuje 
statki „żeglugi Polskiej" i „Polsko . Brytyj
skiego Tow. Okrętowego", „żegluga Polska" 
posiada 5 statków towarowo-pasażerskich: 
m/s „Lechistan" 1 „Lewant", e/s „Olsztyn", 
„Opole" i „Śląsk"; 13 towarowych: s/s 
„Hel”, „Kalisz", „Katowice”, „Kolno", 
„Kraków"; „Kutno”, „Nysa”, „Poznań",

towarowy: 
koło 4.500

Wydział 
dysponuje

s/s „Lida". Ogólny tonaż — o- 
brt i 6.000 dwt.
holownicżo - ratowniczy GAL-u 
jednym statkiem ratowniczym i

11 holownikami.
W budowie znajduje się obecnie na stocz

niach krajowych 8 rudo-węglowców dla 
GAL-u, każdy o pojemności ok. 2.500 dwt, 
oraz holowniki. Na stoczniach zaś angiel
skich — 1 parowiec drobnicowy o pojemno
ści 1.500 dwt, oraz 2 motorowce drobnicowe 
po 1.125 dwt. W odbudowie na stoczniach 
krajowych są obecnie s/s „Oliwa" i s/s 
„Warta".

Walka z morzem o polskie wybrzeże
Gdańsk. — Zapewne nie wszyscy przeby

wający na Wybrzeżu zdają sobie sprawę z 
ogromu prac, jakich wymaga utrzymywanie 
brzegu morskiego. Morze w swym usta
wicznym ruchu podmywa brzegi, kruszy je, 
by wreszcie pochłonąć je i wedrzeć się da
lej w głąb lądu. To też „walka z morzem" 
trwa ustawicznie. Prowadzi ją Główny U- 
rząd Morski poprzez swój Wydział Admini
stracji Wybrzeża. Praca ta polega na tym, 
że oczyszcza się tereny przymorskie oraz u- 
macnia się same brzegi, czy to przez budo
wanie płotków ochronnych, czy też przez 
zalesianie brzegu, wzg. umacnianie wydm 
przez obsadzanie ich nadającymi się do tego 
celu trawami i innymi roślinami.

W czasie wojny prace związane z umac
nianiem brzegów rzecz jasna nie były pro
wadzone należycie, ponadto ostatnia faza 
działań wojennych na wybrzeżu przyczyniła 
się znacznie do dalszego pogorszenia istnie
jącego już stanu. Po oswobodzeniu trzeba 
też było wziąć się energicznie do uzupełnie
nia zaniedbań powstałych w czasach okupa
cji hitlerowskiej.

W restauracjach i barach stanowczo 
za drogo

Warszawa. — „Życie Warszawy” pisze: O- 
hiad popularny kosztuje w restauracji 70 zł. 
Nie wnikając w treść takiego obiadu, którą 
przemyślny restaurator wypełnia z reguły 
tym, co mu zostaje z przyrządzania dań ba
rowych, ń la carte, na zamówienie, czy jak
się to tam nazywa — zwróćmy uwagę 
śnie na owe pojedyńcze dania .

Sznycel wieprzowy z dodatkami, jak 
tofie i jarzyna, kosztuje raz 225 zł., to
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Morderca matki, ojca i siostry
Łódź. — Hipolit Czeremcha zamieszkiwał 

wraz z ojcem, matką 1 siostrą we wsi Je- 
ziorkj, gm. Sudziałów, pow. sokolski. W 
posiadaniu rodziny Czeremchów znajdowało 
się 9 ha gospodarstwo. Powodowany chęcią 
zagarnięcia całego majątku Hipolit Czerem
cha obmyślił plan pozbycia się członków ro
dziny. Z 16 na 17 lipca br., gdy wszyscy po
snęli, Hipolit wszedł do kuchni, w której 
spał ojciec, wyciągnął spod kanapy siekierę 
i zarąbał go. Następnie udał się do pokoju, 
w którym na jednym łóżku spała matka, a 
na drugim siostra. Przede wszystkim zamor
dował siostrę. W czasie żabi jama jej obudzi
ła się matka i chciała uciekać, lecz w tej 
chwili została róumież zamordowana przez 
niego, świadczy o tym fakt, że zwłoki mat
ki znalezione zostały na podłodze. Następnie 
morderca położył się do łóżka.

Sąd skazał okropnego mordercę tylko na 
12 lat więzienia.
Clelcaxve odkrycie

Odezwa S.F.I.O.
PARYŻ. — Kierownictwo Partii Socjali-! 

etycznej ogłosiło w nocy z poniedziałku na 
wtorek apel do warstw pracujących. Wy-| 
szczegół ni wszy trudności chwili obecnej ta
kie jak brak artykułów spoży-wczych i zły 
ich rozdział, zagrożenie kursu franka oraz 
zagrożenie pokoju na skutek podziału świa
ta na dwa bloki, odezwa móui dalej: Braki 
i zły rozdział artykułów spożywczych są w 
pjer.wszym rzędzie następstwem wojny i I 
wzrostu liczby pośredników. Doszły do nich 
jednak jeszcze dwa czynniki: zwiększenie 
liczby banknotów w obiegu, powodujące in
flację i zanik zaufania do pieniądza oraz a- 
narchia gospodarcza.

Partia Socjalistyczna natychmiast po Wy
zwoleniu zalecała przymusową wymianę 
banknotów oraz zablokowanie rachunków 
bankowych. Sprzeciwili się temu gen. de 
Gaulle oraz wszystkie partie polityczne bez 
wyjątku. .

W okresie braków, nawet jeśli produkcja 
w niektórych gałęziach dorównuje produkcji 
przedwojennej, nastrój ogólny staje się za
lążkiem zamieszania i spekulacji, jak tego 
przykład stanowi położenie na rynku mięs
nym oraz wzrost cen ziemniaków. Ten stan 
rzeczy podważa nie tylko budżety rodzinne, 
ale zagraża instytucjom republikańskim.

Komitet kierowniczy Partii Socjalistycz
nej apeluje przeto do robotników, by popie
rali zastosowanie zarządzeń, zbawiennych 
dla ogółu, zarządzeń, które położyłyby kres 
niepokojom i inflacji i przjciosly stabilizację 
warunków życiowych. Energiczne środki za
radcze uchwalone zostały na Kongresie Par
tit Socjalistycznej w Lyonie. Jedynie urze
czywistnienie Ich doprowadzić może do po
lepszenia położenia.

Wskazując na zagrożenie pokoju, na sku
tek rozbicia 'świata na dwa bloki, apel wzy
wa do zacieśnienia współpracy międzynaro
dowej 1 zwiększenia wzajemnego zaufania.

Odezwa komitetu kierowniczego Partii 
Socjalistycznej kończy się apelem do zmy
słu społecznego obywateli.

Najstarszy7 budynek w Krakowie
Kraków. — Podczas prac konserwator

skich w jednej z przybudówek klasztoru O.O. 
Dominikanów w Krakowie, dokonano rewe
lacyjnego odkrycia.

Na skutek' mrozów ub. zimy zwaliła się 
część przybudówki, odsłaniając niewidoczną 
dotychczas fasadę dawnego kościoła domini
kańskiego. W ciągu lata, z inicjatywy kon
serwatora wojewódzkiego, przystąpiono do 
zdjęcia wyprawy z fasady całego budynku. 
Wówczas okazało się, że pod tynkiem kryła 
się doskonale w większej swej części zakon
serwowana fasada póżno-romańska klaszto
ru, założonego w Polsce w r. 1223 przez św. 
Jacka Odrowąża. Jednopiętrowy ten budynek, 
długości 25 m„ wykonany w całości z cegły, 
łączy się bezpośrednio z kapitularzem, zape
wne z tego samego okresu pochodzącym. Jest 
to najstarszy zachowany dotąd budynek mie
szkalny w Krakowie.

W przyszłym roku będzie również odsło
nięta fasada kapitularza i przeprowadzone 
zostaną dalsze prace konserwatorskie.

Skutki ograufcienia prądu
Koszalin. ~ Na skutek przeciążenia elek

trowni, Zjedn. Energetyczne Pomorza Zach, 
w Szczecinie, wprowadziło w Koszalinie aż 
do odwołania częściowe ograniczenia energii 
elektrycznej. Na skutek tego wzmogła się 
fala kradzieży i napadów rabunkowych w 
mieście.

Niemieccy jeńcy wojenni
Koszalin. — Przez Poznań i Starogard w 

drodze na Szczecin przejechał transport nie
mieckich jeńców wojennych z Rosji Sowiec
kiej, powracających do Niemiec.

Cukrownie w Malborgu
Malborg. — W Malborgu istnieją dwie cu

krownie. W roku ubiegłym wyprodukowano 
w nich 25 tys. q. cukru, przerabiając ponad 
200 tys. q. buraków.

W bieżącym roku obszar plantacji bura
ków wzrósł o 100% i obejmuje 2.900 ha. 
Przewiduje się zbiór buraków w ilości 65Ó 
tys. q. a produkcję cukru na 78 tys. q.

Bydgoska fabryka mebli
Bydgoszcz. — Jedną z czterech firm, które 

brały udział w wykonaniu wnętrza gmachu 
Sejmu w Warszawie jest Bydgoska Fabryka 
Mebli Artystycznych. Fabryka ta wykańcza 
obecnie meble do 600 pokoi na zamówienie 
Anglii. Ostatnio fabryka bydgoska otrzymała 
z zagranicy zamówienie na 6.500 skrzynek 
radiowych.

Dokonał napadu
Poznań. — St. Kiereckl, zamieszkały we 

Wrześni w 1 istopadzie ub. roku znalazł bi-oń 
z nabojami na Zachodzie i przywiózł Ją do 
miejsca swego zamieszkania.

Obecnie stanął on przed sądem, że przy 
użyciu broni tej dokonał napadu rabunkowe
go na Budasza w Murzynowie Kościelnym 
pow. średzkiego. W wyniku przeprowadzo
nej rozprawy sąd skazał Kiereckiego na 7 
lat więzienia z utratą wszelkich praw na o- 
kres 4 lat.

Tragiczna śmierć na dożynkazdi
Ostrów Wlkp. — Podczas uroczystości do

żynkowych we wsi Konradowie został cięż
ko postrzelony w brzuch 27-letni S. Mali
nowski. Przewieziony do szpitala po kilku 
godzinach zmarł.

wu 450 zł., albo — bardziej umiarkowanie — 
190 zł.

Ostatnia cena, wyglądająca najprzyzwoi- 
ciej, po bliższym przj ;rzeniu się okaże się 
również zbyt wygórowana. Można to stwier
dzić na prostym wyliczeniu: 10 surowych 
sznycli kosztuje ok. 700 zł., masło do ich u- 
smażenia około 180 zł., Do tego dochodzi ok. 
2 kg. kartofli — 30 zł. i jarzyna ok. 60 zł. 
W gumie — 10 kotletów „garnirowanych” — 
970 zł. A więc pojedyńcze danie kosztuje 
restauratora 97 zł.

Nie zapominamy: dodatki, koszty lokalu, 
obsługi i normalny zysk właściciela — ale 
wówczas nawet 190 zŁ za jeden sznycel jest 
ceną wygórowaną. A co dopiero mówić, gdy 
trzeba płacić 450 zł.

Ludność polska na Dolnym Śląsku
Wrocław. — Przez punkty etapowe PUR-u 

na Dolnym Śląsku przerzło dotychczas ponad 
2 mit 300 tys. osób, przesiedleńców 1 repa
triantów.-

Na poniemieckich gospodarstwach wiej-: 
skich osiedliło się na Dolnym Śląsku prze
szło 250 tys. rodzin polskich, w miastach 
zaś osiedlono 113 tys. rodzin repatriantów 
i około 140 tys. rodzin przesiedleńców.

Lekarka belgijska osiedliła się w Polsce
Częstochowa. — W okresie okupacji został 

wywieziony do Niemiec pewien rolnik z gro
mady Dąbie gm. Kłobucka, osiadły wraz z 
6-giem rodzeństwa na 16-bektarowym go- 
podarstwie. Wysłany następnie do Belgii 
pracując tam jako robotnik fabryki, poznał 
on lekarkę belgijską. Znajomość ta zakoń
czyła się małżeństwem i niedawno oboje wró
cili do domu.

Belgijskiej lekarki nie odstraszyła chłop
ska zagroda. Przewiózłszy w walizkach naj
nowsze narzędzia chiiurgiczne czyni obecnie 
starania o nostryfikację belgijskiego dyplo
mu lekarskiego i o znalezienie odpowiednie
go pomieszczenia dla wykonywania praktyki. 
Podobno ojciec lekarki był przez pewien czas 
wykładowcą honorowym chirurgii na Uni
wersytecie Jagiellońskim.

Jeszcze jedno 100-tysięczne miasto
Bytom. — Ostatnio podano do wiadomo

ści, że miasto Bytom osiągnęło już liczbę 
100 tys. mieszkańców stałych. W ostatnim 
półroczu liczba ludności Bytomia wzrosła o 
4 tys. osób.

10.000 dzieci nie może się uczyć
Wałbrzych. — Stan szkół w Wałbrzychu 

pozostawia dużo do życzenia Wobec zbliża
jącego się roku szkolnego na remont szkół 
wałbrzyskich potrzeba 6 milionów w 
przeciwnym razie 10.000 dzieci pozbawionych
zostanie

□ w 
Łowiczu

możności pobierania nauki.

wyniku akcji antybimbrowniczej w 
aresztowany został największy fa-

brykant bimbru na tym terenie, SL Koza.

Proces organizacji podziemnej 
„Młodzież wszechpolska”

Poznań. — Przed Wojskowym Sądem Rej.1 
odpowiadali: 28-letni Wład SL, zam. w Po
znaniu, ul. Marsz. Focha 38, 27-letni Bartsch 
Andrzej, zam. przy ul. Kantaka 5 1 20-letni 
Kaźmierczak Zygmunt, zam. przy uL Da
szyńskiego.

Stanęli oni pod zarzutem, że w okresie od 
marca dó października 1946 roku usiłowali 
dokonać zmiany ustroju państwa polskiego, 
należąc do podziemnej organizacji „Młodzież 
wszechpolska", której celem było wrogie na
stawienie młodzieży akademickiej do obec
nej rzeczywistości, gromadzenie broni, przy 
ewentualnym użyciu jej na wypadek walki 
orężnej.

Sąd po naradzie ogłosił wyrok, wymierza
jąc Władowi karę 6 lat więzienia, utratę 
wszelkich praw na okres lat 5 i konfiskatę 
całego majątku, Bartsch skazany został na 
8 lat więzienia i 5 lat utraty, praw obywa
telskich oraz konfiskatę majątku, wynoszą- 
cego 50 proc, udziału w przedsiębiorstwie 
„Aquila” w poznaniu, zaś Kaźmierczak na 3 
lata więzienia i konfiskatę majątku. Przy 
wymiarze kary Sąd rzekomo zastosował o- 
koliczności łagodzące z uwagi na młody wiek 
oskarżonych oraz ich udział w walce z oku
pantem hitlerowskim.

Jednakże hitlerowców i ich przyjaciół karze 
się dziś w Polsce znacznie łagodniej!

150 fr. szwajcarskich 
dla turystów’, wyjeżdżający eh 

do Szwajcarii
Począwszy od 1. września br., każda osoba, 

zamieszkała we Francji i udająca się do 
Szwajcarii w celach turystycznych, może za 
okazaniem paszportu, zaopatrzonego w wdzę 
otrzymać po kursie oficjalnym sumę 150 fr. 
szwajcarskich, czyli 4.200 franków francu
skich. Przyznanie sumy tej przewidziane jest 
raz na rok, na pobyt conajmniej cztero
dniowy. 

Nowa szala dla Pałacu 
Elizejskiego

Jak już krótko donieśliśmy, w niedzielę 7. 
września br. odbył się w Maries les Mines 
na sali p. Usa doroczny konkurs Zw. Tow. 
Muzycznych we Francji.

Rano o godz. 11 odprawił ks. ^>rob. Ste
faniak uroczyste nabożeństwo na intencję 
Związku i za dusze zmarłych członków.

Punktualnie o godz. 2 po poł. prezes Zwią
zku p. Pasz dokonał otwarcia uroczystości 
witając licznie przybyłych rodaków i gości. 
Wśród ostatnich zauważyliśmy był. długo
letniego prezesa Związku Tow. Muz. we 
Francji p. Matysiaka, prezesa Z w. Tow. Te
atralnych p. Maciejewskiego, przedstawiciela 
Konsulatu Gen. R.P. w Lille, p. Sołtysiaka, 
Ks. Prof. Czajkę itd. Po odegraniu marsza 
powitalnego przez orkiestrę Koła ..Echo” z 
Houdain okolicznościowe przemówienie wy
głosił członek honorowy i były prezes Zwią
zku p. Matysiak.

Do konkursu stanęło 9 zespołów muzycz
nych w następującej kolejności: Koło Muz. 
„Echo" z Houdain z orkiestrą dętą 1 sym
foniczną. Koło Muz. „Harmonia" z Oignies 
(ork. symf.). Klub Mandolinistów ‘.Tremo
lo" z Maries les Mines, Klub Mandolinistów 
„Trio" z Noyelles s. Lens. Koło „Chopin" z 
Maries les Mines (ork. symfoniczna), Klub 
Mandolinistów ..Sonora" z Houdain, Koło 
„Wesoły Tułacz" z Bruay en Artois z or-

Oignies-Ostricourt, krop. 49^4, 2-ga nagro
da z życzeniami; — 3) „Echo” Houdain, 
krop. 40’4 — 2-ga nagroda. — 4) „Wesoły 
Tułacz” Broay en Artois — krop. 39%.

Kluby Mandoiinistótr; 1) „Trio” Noyelles 
s. Lens — krop. 58 % — 1-sza nagroda wraz 
z życzeniami; — 2) „Sjpnora” Houdain, krop. 
57— i-sza nagroda; — 3) „Tremolo" z 
Maries les Mines — krop. 51%.

Orkiestry dęte : 1) „Echo" Houdain —1 
kropek 45. nagroda 1-sza; — 2) „Wesoły 
Tułacz" z Bruay — krop. 42%, nagroda 2-ga

Poza konkursem wystąpiła z grą na for
tepianie, solistka p. Jankowska z Bruay en 
Artois, córka dyrygenta koła „Wesoły Tu
łacz" z Bruay.której Jury złożyło życzenia, 
wyrażając nadzieję, że na następnym kon
kursie młoda pianistka będzie popisywa
ła w ramach konkursu.

Należy poświęcić kilka słów osobno potę
żnej orkiestrze sjonfonicznej Tow. „Chopin’1 
z Maries. Zespół ten, posiadający wykonaw
ców wysokiej klasy, szczególnie wśród' sak- 
sofonistów, klarnecistów i skrzypków, mógł-

kiestrą symfoniczną, i dętą.. Każdy ze-

by z powodzeniem popisywać się 
szych salach koncertowych.

Niedzielny konkurs Zw. Tow. 
wymownym świadectwem wielce 
nej działalności tej organizacji

na więk-

Muz. był 
pożytecz- 
założonej

spół odegrał dwa dowolne utwory, z któ
rych jeden podlegał ocenie. Należy podkre
ślić, że poziom zespołów, które popisywały 
się na niedzielnym konkursie był wysoki, a 
niektóre utwory wykonywane były z dużym 
artyzmem. Jury konkursowe nie miało łat
wego zadania. Wynik konkursu był nastę
pujący:

Orkiesty symfoniczne: Pierwsze miejsce 
przyznano jednogłośnie Tcw. Muz. „Chopin” 
z Maries les Mines, które zdobyło jednocześ
nie nagrodę Wydawnictwa „Narodowca".

Szczegółowa ocena przedstawia się nastę
pująco :

1) „Chopin” Maries, krop. 64%: 1-sza na
groda wraz z życzeniami; — 2) „Harmonią"

przez emigrację robotniczą i rozwijającej się, 
mimo trudnych warunków, bez pomocy ze
wnętrznej. < Wysoki poziom poszczególnych 
zespołów był ponadto potwierdzeniem nie 
tylko zamiłowania polskiego ludu pracują
cego do muzyki ,ale także jego utalentowa
nia i naturalnego wyczucia piękna sztuki 
muzycznej. Konkurs, który w szlachetnej 
lywalizacji miał wykazać dorobek poszcze
gólnych zespołów, był poza tym dla licznych 
rodaków przybyłych na salę p. Lisa prawdzi
wą ucztą duchową.

Związkowi Polskich Tow. Muzycznych we 
Francji jak najszczerzej życzymy, aby pięk
ną i pożyteczną swą działalnością objął jak 
najliczniejsze osiedla polskie we Francji.

Rola reżysera w kole amatorskim
Nr. 2.

Przed reżyserem amatorskiego zespołu te
atralnego na wychodztwie stoją następują
ce zadania:

1. Stworzyć repertuar i wybrać odpowie
dnią do zdolności amatorek 1 amatorów jak 
też warunków lokalnych, sztukę do grania.

2. Opracować wybraną sztukę, analizując 
dokładnie tekst, poprawiając go, upraszcza
jąc i czyniąc w niem niezbędne skróty, wsta. 
wiając tańce i inscenizacje dla upiększenia, 
tworząc sobie w wyobraźni przebieg przed
stawienia, charakterystykę poszczególnych 
osób biorących udział w sztuce oraz obmy
ślając sposoby zrealizowania tego przedsta
wienia.

3. Przepisać lub oddać do przepisania sztu
kę — role.

4. Zrobić obsadę ról.
5. Przeprowadzić pierwsze próby czytane 

x analizą całej sztuki i jej poszczególnych 
scen i zdań, z ewentualną poprawką tekstu 
czy ról, ż kontrolowaniem i poprawieniem 
wymowy amatorów, ze zwróceniem uwagi na 
znaki przystankowe i logiczne akcentowanie, 
ze skreśleniem charakterystyki poszczegól
nych postaci i tonu całości, z objaśnieniem 
charakteru sztuki i tła.

6. Przejść do prób sytuacyjnych z rozpla
nowaniem sceny i sytuacji scenicznych.

7. Dopilnować pamięciowego opanowania 
ról.

8. Wprowadzić do prób suflera.
9. Podciągać zespół w toku prób, na jak 

najwyższy poziom wykonawczy dając baczną 
uwagę na dobre wykonywanie ruchów, mi
miki i gestów, jak też ulepszać i udoskona
lać sytuacje sceniczne.

10. Sporządzić spis, zastanawiając się nad 
dekoracjami, kostiumami, charakteryzacją, 
rekwizytami i innymi drobniejszymi rzecza
mi potrzebnymi na scenie w czasie przed
stawienia.

11. W razie niemożności dyspodowania 
dwoma oryginałami sztuk, sporządzić scena
riusz szczegółowy z zaznaczeniem wejść po
szczególnych amatorów na scenę jak też
miejsc rozpoczynania 
ców.

12. Przeprowadzić 
miarę możliwości na

się śpiewów czy tań-

generalną próbę, w 
scenie, w kostiumach,

ucharakteryzowani i z najdrobniejszymi po
trzebnymi rekwizytami.

13. Sprężyście kierować przedstawieniem.
14. Po przedstawieniu udzielić amatorkom i 

amatorom odpowiednich uwag i wytknąć nie
domagania, które zauważył podczas przedsta
wienia.

15. Przed następnym przedstawieniem tej 
samej. sztuki, przeprowadzić próbę z grun
towną poprawką wszystkich błędów popeł
nionych na poprzednim przedstawieniu.

Gruntownie opracowana i przygotowana 
sztuka przez reżysera aby bez zarzutu wy
padła na scenie potrzebuje od 8 do 10 prób, 
pomijając oczywiście lekcje śpiewów czy też 
tańców, które w danej sztuce zachodzą i 
które w miarę możliwości należy wyćwiczyć 
wprzód za nim przyjdziemy do samych prób, 
co bardzo ułatwi pracę tak reżyserowi jak i 
samym amatorom i lepiej pozwoli im w czuć 
się w akcję danej sztuki. Podług wyżej po
danych punktów próby należy sobie rozło
żyć w ten sposób, na punkt 5 — 1 próba, 
punkt 6 — 3 próby, punkt 7 — 2 próby, 
punkt 8 — 3 próby i ostatnia jako general, 
na.

Oczywiście, że podczas wszystkich odby
wających się prób, a przede wszystkim w 
czasie robienia prób z suflerem, kiedy ama
torzy mają ręce nie związane trzymaniem 
ról, nie należy zapominać o punkcie 9, po
wyższego rozdziału. W ten sposób planowo 
przeprowadzona praca, da tak reżyserowi 
jak amatorom i całemu zespołowi należyte 
owoce.

Za nim przyjdziemy do szczegółowego o- 
pisu powyższych punktów, pragnę zazna
czyć, że na skład Koła amatorskiego reżyser 
pozornie nie ma najmniejszego wpływu, gdyż 
zespół amatorów skupionych w danym Kole, 
jest przypadkowy, to w przeważnej częśli mi
łośniczki i miłośnicy sztuki, śpiewów, tańców 
i sćeny.

Wchodzą do niego właśnie ci, którzy w da
nej miejscowości czują się naprawdę sympa
tykami, zwolennikami i miłośnikami teatru 
emigracyjnego, gdyż innych ludzi w zespo
le takim wyobrazić sobie nie można, gdyż o- 
becnością swoją hamują pracę twórczą i 
poświęcenie się właśnie tych, którzy przy
szli z wyżej wymienionych pobudek. Jednak 
czym reżyser jest bardziej odpowiedni na swo
im stanowisku i przygotowana praca zawsze 
dobrze wypada, bez zarzutu, tym i grono mi
łośników się powiększa, no i sami amatorzy 
czy amatorki w dużej mierze mogą się przy
czynić do powiększenia zespołu przez wciągnie 
cie do swojego grona kolegów czy koleżanek, 
którzy niekiedy naprawdę są zdolnymi ama
torami czy amatorkami, a sami do Koła się 
nie zgłaszają, czy to z nieśmiałości, braku 
zachęty, lenistwa, czy też ze względu na ja
kieś draźliwości osobiste, które u prawdzi
wych fnilośników sceny i teatru istnieć nie 
powinny.

Są i tacy, którzy nie mając nikogo zna
jomego w danym zespole, krępują się ze watą, 
pieniem i chociaż nie brak im pewnych zdol
ności aktorskich, nie wierzą we własne siły 
1 tym trzeba przyjść z pomocy, a przy odpo
wiedniej koleżeńskiej zachęcie, przyjdą do 
nas i tak reżyser jak i cały zespół będzie 
miał z tego pożytek, bo wspólna praca ca
łości, wzniesie zespół na odpowiedni poziom 
artystyczny.

Czym zespół jest liczniejszy i różnorodniej
szy, tym więcej sprzyja na częstsze wysta
wianie sztuk interesujących i trafniej można 
sztuki te obsadzać.

(Ciąg dalszy nastąpi)
B. Banaś,

Reżyser Zw. Pol Tow. Teatr,

•ee**eeeeeeee*e*oeeeee Przygody Rafała Pigułki

Refel pri<*e wieki ubrania próbuje
Lecą w każdjim ja koi ulęawoja• .
Najpierw przed grota nedz-ic gdzie® w gorath 
Rafał próbuje jak mu będzie w akóracn.
W wieku 10-ym nie lepiej mu w tbrol 
My Raf po ramkach i turniejach broi
W wieku
Lecz mu
W wieku

17 ? m Raf pnechsdta, 
kapelnee i piórami ta w ad ta.
20-vro tnów zachodu rmiany 

Rafał we fraczek Je?t preyedelany. 
Cheiwie zaa wsijstlde wladomoid chwyta, 
Gdy w „Naredowcu" coś o wojnie czyta.
lf Masach dtisiejatych „nowej" demokracji 
Kafnl si< eklaain do dereneracji.
Ubrań no..»i< mu sio odechciało
I tylko farba okrywa awe ciało.

30) (Ciąg dalszy)

(Foto: France-CHchóf)
Przed Pałacem Elizejskim wznoszą się rusz
towania... Fachowi robotnicy nakładają pa

łacowi nową szatę.

— To rzeczywiście ciekawe!
— Ciekawe#! Sensacja! Przeszło 

półtorej godziny!
— No i co było dalej ?
— Dalej?! * No nic, poszedł sobie! 

Czy to mało?
—. Nie udało ci się nic podsłuchać?
— Podsłuchać?! Ja nigdy nie pod

słuchuję !
— Ale chyba wyszłaś znów na pół- 

piętro, gdy on wychodził-
— Wyszłam, to prawda, ale nie dla

tego ,żeby podsłuchiwać. Przecież mia
łam iść przedtem do miasta, Byłam na 
półpiętrze, gdy wychodał. Zupełnie mi
mo woli usłyszałam, jak się umawiali, 
że znów przyjdzie, jeśli mu tylko oko
liczności pozwolą,

— Widzisz? A ty mi takie awantu
ry urządzałaś o to, że przychodzę do 
ciebie! Nic przecież nie ma w tym złe
go. Czy mogę poradzić coś na to, że 
cię kocham?

Maks Lorenz umiał pobudzić Lalę 
do zwierzeń. Wyciągnął więc wąską 
rękę, pogłaskał ją po twarzy, ciąg
nąc:

— Plotkują na ciebie, a same to ro
bią i nie zważają nawet na to, co ty 
o nich sądzisz.

— To hipokrytki! Czuła matka i 
wierna żona! Ja jestem dla nich ścier
ką! A one?! Już ja się postaram, że
by się jej mąż o tym dowiedział!

— Czy nie zauważyłeś, jak on wy
glądał?

— Jej mąż? Przecież znam go do
brze sprzed wojny!

— Nie chodzi mi o jej męża, a o te
go Niemca.

— Dobrze zbudowany choć szczupły, 
pociągła twarz i monokl w oku! Przy
stojny jak licho!

— Oficer? /
— Oficer.
— I mówił, że znów przyjdrie ?
— Tak.
— To ciekawe! \
— Nieprawda? Umówili się, jak sta

rzy znajomi! A mnie pluły w twarz! 
Na mnie mówiły „ścierka”!

— Czy nawet po tym, co dla nich 
zrobiłaś? Przecież wiedzą, że tylko 
dzięki tobie Wurcel uratował się pra
wie spod ściany.

— No nie, teraz już tak nie mówią. 
Witają się nawet ze mną, ale...

— Co „ale”?
— Jakoś nie mam śmiałości stykać 

się z nimi.
— Głupio robisz.

— Nie wiem .To tak jakoś samo wy
chodzi.

— A nie mówił ten Niemiec, kiedy 
znów przyjdzie?

— Nie, tego nie słyszałam.
—- Szkoda!
— Dlaczego? — zapytała podejrzli

wie.
— Uśmiałbym się, mogąc zobaczyć 

Niemca wychodzącego od tej patriotki.
— Byłbyś tak samo zaskoczony, jak 

ja!
— Cicho!
— Dlaczego?!
— Cicho!
Przez chwilę cisza zaległa mieszka

nie, po czym Maks odezwał się pierw
szy.

— Zdawało mi się, że coś szeleściło 
przy drzwiach.

— Chyba 'zdawało ci się tylko.
— Możliwe, ale na wszelki wypadek 

idź i dyskretnie wyjrzyj na korytarz.
Lala wyszła do przedpokoju i uchy

liła drzwi.
Nie, na korytarzu nie było nikogo. 

Już miała wrócić do pokoju, gdy od-

ruchowo spojrzała na skrzynkę pocz
tową umieszczoną we drzwiach. Wy
dało się jej, że jest tam jakaś koperta.

Słysząc szelest dartego papieru 
Maks wyjrzał do przedpokoju i ujrzał 
Lalę przyglądającą się czemuś z osłu
pieniem. Podszedł do niej szybko lecz 
ręka Lali natychmiast zniknęła w kie
szeni sukienki.

— Co tam masz? — zapytał.
— Nic.
— Więc co schowałaś do kieszeni?
—- Ech! nic. List od rodziny.
—- Pokaź!
— Dlaczego ? Co to ciebie obchodzi ?!
— Obchodzi, czy nie obchodzi, po

kaz!
A gdy w dalszym ciągu nie wyjmo

wała ręki z kieszeni, chwycił jej dłoń 
w przegubie i szarpnął.

— Precz! — zawołała, lecz było już 
za późno.

Kilka papierków rozsypało się po 
podłodze. Schylił się i pozbierał je By-
ły to funty angielskie.

— A więc to tak! — syknął.
— Jakim prawem to zrobiłeś?!
Lecz Maks już znów był sobą, 

śmiechnął się słodko, mówiąc:
U-

— Masz się też z czym kryć! My- 
ślałem, że wrzuciły ci jakiś list z po
gróżkami!

— Nie powinieneś był tego zrobić!
(Ciąg dalszy nastąpi)

KOMUNIKAT W SPRAWIE
KOSTJUMERII ZW. POL. TOW. TEATI1
Podaje się do ogólnej wiadomości wszystkim 

Kołom i Organizacjom zainteresowanym, iż 
wypożyczanie kostjumów nie odbywa się w 
niedzielę i święta, dlatego przyjazd po ko
stiumy w te dni jest nie celowy.

Uprasza się o nie robienie poprawek w ko- 
stjumach na maszynie do szycia, jedynie tyl
ko ręcznie, lekko, dużymi ściegami, aby po
prawki te można było swobodnie rozpruć, 
nie narażając na zniszczenie kostiumu,

Jeszcze raz zwracam się z gorącą prośbą 
do wszystkich o roztoczenie szczerej opieki 
nad powierzonymi sobie kostiumami.

„Cześć Polskiej Sztuce"!
B. 3anaś



Biedna miniusia
Zachorowała. Śliczna syjamska kocina o 

brunatnoczarnej miękkiej sierści i jasno nie
bieskich oczach. Już nie przechadzała się 
swoim tygrysim, jakby zaczajonym krokiem, 
po werandzie, aby bawić się z promieniami 
słońca. Odwracała łebek od miseczki z mle
kiem. Bardzo mocno biło jej serduszko i 
gorączka podnosiła się szybko, co wykazy
wał termometr. Początkowo Miniusia opie
rała się, gdy wsunięto jej ten dziwny szkla
ny patyk pod łapkę, ale później, gdy zmo
gła ją jeszcze bardziej choroba, można z nią 
było robić, co się chciało.

Przyzwany weterynarz opukał starannie 
pacjentkę, przyjrzał się jej uważnie i orzekł, 
że kotka jest ciężko chora: ogólne zatru
cie... Wszyscy w domu się zmartwili.

— Mam jednak nadzieję, że uratujemy to 
biedactwo penicyliną. Trzeba jej zrobić cały 
szereg zastrzyków i to co dwie godziny 
punktualnie, w dzień i w nocy. W dzień zro
bić je może pani domu, a na noc zawieziemy 
kotkę do felczerki, która jest bardzo sumien
na i z całą pewnością wykona me zlecenia.

Miniusia pozwoliła sobie zrobić zastrzyki. 
Nawet nie podnosiła łebka od poduszki, na 
której leżała.

Pod wieczór wysiano koszyk miękkimi 
swetrami, ułożono na nich kocinę i zawiezio
no ją na rowerze do felczerki. Tam czekał 
już pan weterynarz. Chciał osobiście wytłu
maczyć, jak należy ratować chorą. w

Felczerka bardzo lubiła zwierzęta. Miniu
sia początkowo leżała bezwładna na podusz
ce w łóżku, ale gdy poczuła, że felczerka u- 
lożyła się do snu, z trudem dźwignęła się i 
przytuliła główkę do jej policzka, pojękując 
cicho. Pod dotknięciem głaszczącej ręki, u- 
spakajała się.

Budzik na nocnym stoliku punktualnie co 
dwie godziny przypominał swoim „trrrr”, że 
czas na zastrzyk...

Kołysanka
Dawno już usnęło słońce 
na posłaniu z chmur...
Wszystkie kwiaty śpią na łące, 
umilkł żabi chór...
Zmilkły skrzypce świerszczykówe 
i motyle śpią —
w kolebeczkach gdzieś kwiatowych 
sny tęczowe śnią....
Wszystko pogrążone tce śnie — 
śpi na wróble strach 
i dalekie echo leśne 
i srebrzysty staw.
I ptaszyny w swoich gniazdkach 
już od dawna śpią, 
a na niebie złote gwiazdki 
także spać już chcą...
Nawet już ogniki błędne 
utraciły blask, 
nawet księżyc patrzy sennie 
na uśpiony las...
1 ty także śpij córeńko, 
a gdy błyśnie dzień — 
wbiegnie słońce przez okienko 
i — odpędzi sen...

Janina WAZLOWA

O jesieni i ptakach
Przyjechała pani Jesień na ziemię. 

Zobaczyły ją ptaki i zleciały się ku niej 
z narzekaniem. Kukułka skarży się, że 
zachrypła z zimna. Bociek, że się ża
by pochowały. Jaskółka płacze, że 
much mało.

Żal pani Jesieni ptaków. Więc radzi:
—• Lećcie do ciepłych krajów. Tam 

zima trafić nie może.
A ptaki w krzyk:
— Zima trafić nie może, jakże my 

trafimy?
Wtedy pani Jesień wyjęła złoty o- 

rzech z zanadrza. Rzuciła przed siebie 
i woła:

Tocz się, kulaj, złota kulo, za góry, 
za morza, gdzie zima dojść nie może.

Potoczył się drogą orzech świecący, 
błyszczący.

A ptaki poderwały się w górę i po
leciały za nim. Zerwały się i wróble. 
Wtem widzą: wóz jedzie, na nim worki 
z owsem. Więc zaćwierkały:

— Mnie ćwierć, tobie ćwierć! — i 
pofrunęły za wozem. Chciały się na
jeść przez drogę- Nie miał kto wróblom 
pokazać drogi do ciepłych krajów. Zo
stały z nami na zimę.

Laleczki
Czy mam lalki ?Ach, aż siedem. Pięć 

dziewczynek - lalek, mały Krakowia
czek jeden i... jeden krasnalek... Naj
piękniejsza jest ta lala, co ma suknię 
w prążki... Najprawdziwsze w świecie 
rzęsy i czerwone wstążki... A ta dru
ga, mniejsza trochę, ma zadarty no* 
sek, kolorowe ma pończochy i... kwiaty 
we włosach... Trzecia lalka —- to cy
ganka w spódniczce kwiecistej, w tej 
koszulce wyszywanej, w gorsecie ob
cisłym...

Czwarta — z buzią uśmiechniętą, ma 
niebieskie oczka i kapturek ma czer
wony na złocistych loczkach...

Krakowiaczek, zuch chłopaczek, 
choć do szkół nie chodził, śpiewa:

„Krakowiaczek ci ja, w Krakowiem 
się rodził

A krasnalek z białą brodą — nosi 
krasnoludków modą niebieski kubra
czek. A jak go naciśniesz gdzie, mówi:

Ma!” i mówi: „Me!” nie umie ina
czej.. .

Była sobie myszka mała...
Była sobie myszka mała, która na złość 

wszystkim myszkom — każdej nocy spała... 
Gryzła, jadła myszka mała, ale nie to, co u- 
kradła, lecz to, co dostała. Nikt się nie bał 
myszki małej, łapek na nią nie stawiano... 
Dzieci ją kochały! żadnych szkód nie wy
rządzała, zawsze była grzeczna, miła 
myszka nasza mała... Nie wierzycie? Więc 
Wam powiem, oto tajemnica cała:

Myszka była oswojona i do tego... biała!
Janina Wazlowa

Przy pierwszych trzech Miniusia, jakby 
ich nie czuła. Przy czwartym podskoczyła, 
chdała uciec i... wytrąciła felczerce strzykaw
kę z ręki, na szczęście już po zastrzyku...

Felczerka miast się zniecierpliwić, urado
wała się: pacjentka wraca do zdrowia...

Trzeba zbudzić sąsiadkę do piątego za
strzyku, inaczej nie dam rady —- stwierdzi, 
ła, widząc, jak kocina rozgląda się po poko
ju i staje się coraz bardziej ruchliwa.

O siódmej rano już trzeba było mocno 
trzymać Miniusię aby móc się zbliżyć do 
niej... Pacjentka gotowa była nie tylko bro
nić s!ę pazurkami, ale szczerzyła ząbki i 
niebieskie jej oczy aż stały się granatowe 
ze złości...

i Za to, gdy przyszli po nią z domu, cóż to 
była za radość!...

Miała szczęście Miniusia, że natrafiła na 
tak zacnych ludzi, którzy chcleli 1 mogli ją 
uratować od śmierci.

Ciocia Aniela

Prośba konika
Gdyby konik umiał mówić, zwrócił

by się do ludzi z taką prośbą:
— Odżywiaj mnie należycie, dobry 

człowieku, i zaspakajaj pragnienie mo
je. A gdy skończę moją całodzienną 
praoe, daj mi przytulne schronienie w 
jasnej i czystej stajni-

— Przemawiaj do mnie spokojnie i 
łagodnie, nie klnij; głos twój bowiem 
o wiele skuteczniej działa niż szarpa
nie cuglami i bicie. Pogłaszcz mię od 
czasu do czasu pieszczotliwie, a będę 
ci służył chętnie i dobrowolnie.

— Nie smagaj mnie batem, gdy z 
wysiłkiem ciągnę ciężki wóz pod gó
rę. Sprawdź raczej, czy lejce są w po
rządku albo czy nie uwiera mię pod
kowa.

— Nie obcinaj mi też ogona, gdyż 
to jest jedyna broń moja przeciw do
kuczliwym muchom.

— A kiedy już stanę się stary i nie
zdolny do pracy, nie dręcz mię i nie 
skazuj na śmierć głodową. Abym nie
potrzebnie nie cierpiał, zwróć się do 
„Towarzystwa Opieki nad Zwierzęta
mi”, a oni ci doradzą, co ze mną zro
bić.

— Zwracam się do ciebie, dobry 
człowiecze, z tą serdeczną prośbą w 
imieniu Tego — który także urodził 
się w stajence.

Wierny konik
podała ciocia Zosia.

(New York Times Photo) 
Zosia za płotem przebiera się do kąpieli w 
rzece. Jest pewna, że jej tam nikt nie 

zobaczy.

Lecz najbardziej ulubiona z pośród 
wszystkich lalek jest ta siódma... taki 
biedny i stary brzydalek! I dlatego, że 
jest brzydka, że nie ma rumieńców i że 
włoski jej wypadły — kocham ją naj
więcej. Zawsze do snu ją układam, 
śpiewam kołysanki i do uszka opowia
dam — baśniowe „szeptanki...”, .

Janina Wazlowa

Kto to rozwinie ?
Zagadka 1.

Czy to jest zwierzę, 
esy to nie zwierzę — 
ma cztery rogi, 
a w środku pierze

Bjjzsnpoj 
*

Zagadka 8.
Złote, jak miód, . 
lepkie jak miód.
Rośnie sobie na chojaku 
i słodkiego nie ma smaku.

'«•
Zagadka 3.

Na tyce grzebień 
po ziemi grzebie.

QIQ1MO 
*

Szarada 1.
Pierwsza — braciszku i siostro, 
znaczy nie tępo, lecz,..
Druga przez zmianę drobną 
do łąki będzie podobna.
Całość — to pole bitwy dwudniowej 
w powstaniu listopadowym.

rąóioj)«o

Jak Okręg I. Zwl Towarzystw Kobiecych

obchodził swoje 20-lecie
Bardzo wcześnie, bo już po godz. 2-glej poczęły 

w ub. niedzielę przybywać do Haillioourl okoli
czne Towarzystwa Polek oraz organizacje miej
scowe, aby uczestniczyć w dwudziestoleciu Okręgu 
I. Zw. Tow. Kobiecych. Prezeska Okręgu, p. Kn* 
kiewieroua wprowadziła na salę: Towarzystw^ 
Polek i Maries, Mazingarbe, Beuvry, Noeux, Bar
lin, Divion, Hailllcourt 2 i 6, Hersin-Coupigny, 
Bethune i Houdain oraz Bractwa P.óżańca żywego 
2 Hailllcourt II. i VI. oraz z Houdain. Inne to
warzystwa przysłały delegacje.

Otwarcia uroczystości dokonała p. Kunkiewiczo- 
wa, serdecznie witając licznie zgromadzoną pu
bliczność oraz gości. Po wspólnym odśpiewaniu 
„O Boże któryś jest na niebie'' i odegraniu przez 
orkiestrę hymnu narodowego, sekretarka Okręgu, 
p. Hadasiowa. przeczytała kronikę z dwudziesto
letniej działalności. Towarzystwa Polek w Okr. 
I. przez cały czas swego Istnienia główny naciek 
kładły na uświadamianie swoich członkiń o obo
wiązkach matki-Polki. Dbały o to. by dzieci u- 
częszczały na lekcje polskie, na katechizm polski. 
Działaczki z Kół Polek uczyły dzieci gier i zabaw, 
przygotowywały je do występów na uroczystoś
ciach organizacyj polskich. Przy Kołach znajdują 
się Kasy pośmiertne, z których wypłaca się za
pomogi w razie zgonu członkini lub jej męża.

Kronika mówi również o urządzaniu kursu ro
bót ręcznych dla członkiń, kursów inscenizacyj i 
tańców polskich itp.

Piękne przemówienie o zasługach Kół Polek na 
Wychodztwie, wygłosiła następnie prezeska Związ
ku Towarzystw Kobiecych, p. Konopczyńska. Jest 
zasługą matek polskich, mówiła Prezeska, że or
ganizacje polskie rozwijają się, że zwłaszcza to
warzystwa młodzieży polskiej są coraz liczniejsze. 
Matki-Polki dobrze wychowują swoje dzieci, w 
myśl hasła „dla Boga i Ojczyzny". .

Za bezinteresowną, ofiarną pracę w Zarządzie 
od przeszło 10 lat 37 działaczek otrzyma ze Związ
ku pamiątkę w postaci obrazu Matki Boskiej Ko
zielskiej. Są nimi pp. Jóźwiakowa e Maries les 
Mines; Lukowiakowa. Stelmaszykowa i Walcza
kowa t Divion; Kunkiewiczowa, Felędziakowa, 
Stodolska, Wróblewska, śliwakowska i Pleklako- 
wa t Hailllcourt; Hadasiowa i Kupslowa z Bar
lin; Nlechciałowa, Murasiowa i Kwakowa z Beu
vry; Głozińska z Mazingarbe 1 Antkowiakowa z

Z poświęcenia sztandaru Sekcji Polskiej 
przy Synd. Chrześcijańskim, Lens, 4-ka

Dzień 7. września 1947 roku zapisał się głęboko 
w historii górnictwa polskiego w Lens. Tego dnia 
w małej polskiej kapliczce Rektor Misji Katolic
kiej Ks. Dr. Cegiełka poświęcił pierwszy sztan
dar Sekcji Polskiej przy Syndykacie Chrześcijań
skim we Francji. Tłumy pobożnych ze wzrusze
niem patrzyły na górników w strojach roboczych, 
którzy poprzedzani przez dziewczynki — ..krako
wianki". w asyście 6 par chrzestnych, nieśli swój 
sztandar do kościoła.

Po Mszy św. odprawionej przez ks. prób. Przy
bysza. której nastrój podniosły spotęgował wspa- 
niały chór chrześcijańskiej młodzieży robotniczej 
z Roubaix, zabrał glos Rektor Misji Ks. Dr. Ce
giełka W potężnych słowach wezwał górników do 
łączenia się pod katolickim sztandarem. Wykazał 
zgubny wpływ nowoczesnych teorii na duchowe 
życie ludzi i potrzebę mocnych podstaw moral
nych, jakie tylko idea Chrystusowa może dać 
światu. W głębokim skupieniu wysłuchano gorą
cego przemówienia Ks. Rektora; rozwinięty przy 
ołtarzu sztandar świadczył, że wielu górników ro
zumie potrzebę i wprowadza te katolickie zasady 
w życie.

O godz. 3 po poł. przy szczelnie zapełnionej san 
p. Marchewki rozpoczęła się uroczysta akademia. 
Nowy sztandar wprowadził liczne bratnie organi
zacje, które ze wszystkich stron pospieszyły, by 
obecnością swa uświetnić uroczystość. Długi stół 
stojący pod sceną, ledwie pomieścić mógł chrzest
nych. prezesów organizacji i zaproszonych gości. 
O godz. 4. wraz z przybyciem na salę Ks. Rektora 
Dr. Cegiełki rozpoczęto akademię. Hymny pań
stwowe polski i francuski odśpiewane przez dos; 
konały chór młodzieży chrześcijańskiej robotniczej 
z Roubaix, odrazu wprowadziły pożądany, poważ
ny nastrój. Świetna, sprężysta organizacja uro
czystości sprawiła, że liczne mowy, przeplatane 
występami chóru, popisami* 1 tanecznymi, wywiera
ły trwałe wrażenie i przede wszystkim nie nużyły. 
Głos zabierali mówcy tej miary co Ks. Hektor Dr. 
Cegiełka, pp. De’aby, Rudowski, Kwiatkowski, 
Szambelańczyk, Szczepaniak, Kndlikowski, Pie
chocki.

LENS. — Policja aresztowała za kradzież 
królików Algierczyka Kourtel Moussa ben 
Lakhdar a ben Ali.

LENS. — Pani Zornig, zamieszkałej w 
Lens, skradziono na targu wtorkowym port
fel z 800 frankami.

ARRAS. —- Samochód najechał na jednej 
z ulic miasta nieznanego przechodnia. Ran
nego umieszczono w szpitalu. Dotąd nie u- 
dało się stwierdzić jego tożsamości.

BRUAY EN ARTOIS. — Zmarł tu, okale
czony w wypadku kopalnianym, górnik Sa
nder Gordart, zamieszkały w Bruay.

LILLE. — Pociąg przejechał w Pois du 
Nord robotnika kolejowego, ojca sześciorga 
dzieci, Gastona Petoux.

LILLE. — Do kanału w Marquette wpadł
i utopił się, 47-letni mechanik Marian Bour- 
gain.

TOURCOING. — Samochód najechał i po
ranił ciężko panią Natalię Bouche. Niewiasta 
przewieziona do szpitala, zmarła.

VALENCIENNES. — VlTasciclelka pie
karni, Małgorzata Gobeaux, została zatrzy
mana 1 oddana do dyspozycji władz sądowych 
za przekroczenie przepisów ekonomicznych.

ORANGE. —- Na szosie pod Orange zde
rzył się samochód ciężarowy z ambulansem. 
Zginęli w katastrofie: szofer ambulansu Pa
weł Bras, panna Renee Leonetti i ojciec jej 
Piotr Leonetti.

DRAGUIGNAN. —- W Flayosc zginęły od 
porażenia prądem dwie osoby.

NIMES. — Pociąg jadący z Nimes do Lyo
nu, najechał na jednym z przejazdów w Fer- 
rleres (Ardeches), samochód półciężarowy z 
17 osobami. Poniósł śmierć murarz Marceli 
Blanchet, siedem osób jest ciężko rannych.

CHAUNY. •— Na torze kolejowym pod 
Chauny, znaleziono w stanie groźnych oka
leczeń Ferdynanda Monnier z Ognes (Aisne). 
Mężczyzna, przewieziony do szpitala, zmafł.

Polscy i francuscy mówcy — wszyscy podkre
ślali ważność chwili, potrzebę współpracy górni
ków' Polaków i Francuzów nad obroną interesów 
zawodowych. Działacz francuski Dęłaby, Sekretarz 
Generalny Syndykatu C.F.T.C. Nord i Pas de Ca
lais z ogromnym wzruszeniem i wdzięcznością 
podniósł fakt, że na wspaniałym sztandarze nie 
zapomiano o francuskich narodowych kolorach, że 
ten delikatny sposób podkreśla przyjaźń łą
czącą zawsze, mimo najtrudniejszych chwil oba 
śwńaty pracy, polski i francuski. Wskazywano na 
potrzebę rozszerzenia ruchu katolickiego wśród 
rzesz górniczych. Zrobiono już wiele jak zazna
czył p. Szczepaniak sekretarz sekcji polskiej przy 
Syndykacie C.F.T.C., bo już 6 tysięcy członków 
liczą polskie sekcje P. de C.. Ale trzeba przy
ciągnąć wszvstkich bo czasy idą ciężkie grzmial 
Ks. Rektor Dr. Cegiełka i tylko użbrojeni w wia
rę i zasady Chrystusowe — wyjdą z nich 
zwvcięsko. Podkreślano ogólnie fakt, że pierwszy 
polski sztandar katolickich górników święcono na 
szybie 4. Lens, gdzie tylu jest doświadczonych, 
dzielnych, wyrobionych działaczy — robotników. 
Początki były trudne, ale teraz ruch chrześcijań
ski zatacza coraz szersze kręgi: szeregi zasilane 
są coraz nowymi siłami, wysiłki kierowane ku 
coraz wyższym i szlachetniejszym celom przeciw
stawiającym się materializmowi i kapitalizmowi, 
chcącemu ujarzmić robotnika.

Część artystyczna akademii była dla słuchaczy 
prawdziwą ucztą duchową. Silny chór chrześcijań-

Komunikat Okr. V. Zw. Sokołów Pol. 
we Francji

Wydział Okręgu V. Zw. Sokołów Polskich we 
Francji wzywa wszystkie gniazda Sokole należące 
do Okręgu V. do gremialnego udziału w 24. rocz
nicy gniazda Sokola Lens 12. Uroczystość odbędzie 
się w niedzielę 14 bm. w sali ..Familia".

Za Wydział Okręgu V. Zawieja, prezes.

RÓBCIE ZAPASY KARTOFLI 1-szej jakości 
na zimę, zwracając się do:

Maison JACQUIN-BOHL
77, rue Pasteur, 77 — LENS (P. de C.) 

(naprzeciw komisariatu)
ET Dostawa do domu w Lens i okolicy TH

CENT UMIARKOWANE (2279)

SALŁAUMINES. — Zebranie Koła Polek im. 
Marii Konopnickiej odbędzie się w środę 10. wrze
śnia o 16.30 w „Domu Polskim". Ważne sprawy.

Od Redakcji. — Komunikat otrzymaliśmy we 
wtorek po zamknięciu numeru na środę.

MERICOURT - MAROC. — Zebranie Tow. Po
lek im. „Król. Jadwigi*' odbędzie się w czwartek 
11 bm. o 16 w „Domu Polskim".

VENDIN LE VIEIL. —- Miejscowa Rada Rodzi- 
cielska dziękuje pani Waszakowej za udzielenie 
lokalu i kuchni na prowadzenie półkolonij dla pol
skiej młodzieży szkolnej. Dziękuje również pani 
Górskiej, która zajęła się pracami w kuchni, wy
raża podziękowanie wszystkim tym. którzy przy
szli z pomocą w organizowaniu i przeprowadzeniu 
półkolonij. Za Radę, prezes Nowakowski.

Polonia Mazingarbe — J.F. Mazingarbe
Gra ta odbędzie się 11 bm. o godz. 17 na boisku 

Polonii. Będzie to gra rewanżowa. Zapowiada się 
ona jako bardzo ciekawa. Pierwszą grę przegrała 
Polonia po bardzo zaciętej walce 3:2. Na mecz 
zaprasza się miejscową publiczność. Zarząd klu
bu wzywa młodzież do wstępowania w szeregi Po
lonii.

Polaczek wygrał bieg kolarski w Lille
W biegu o „Grand Prix de la Braderie” w 

Lille, zwyciężył kolarz polski z Lens, Pola
czek. Wyścig był emocjonujący ze względu 
na udział szeregu wybitnych kolarzy regio
nalnych.

Wszechsłowiańskie mistrzostwa 
w boksie w Polsce

Praga. — Wedłtig doniesień prasy czeskiej 
drugie Wszechsłowiańskie Mistrzostwa Dok
erskie odbyć się mają w Polsce. Jako miej- 
ce zawodów podaje się Poznań. Mistrzostwa 
te odbyć by się miały w czasie od 2 do 6 
października br. przy uczestnictwie reprezen
tacji ZSRR, Czechosłowacji, Jugosławii i 
Polski.

I
 Noeux les Mines. P. Kunkiewiczowa ruchliwa i 
zasłużoną prezeska Okr. I. otrzymała z rąk p. Ko
nopczyńskiej pamiątkę od Okręgu i od Związku.

Wydawca „Narodowca** p. Kwiatkowski, zło- 
* żywszy życzenia, w przemówieniu swoim wskazał 
zwłaszcza, Jako na znak, że Towarzystwa Polek 
są organizacją przyszłości, ifa obecność na eali 
wielkiej liczby dzieci 1 młodzieży. Dalsze przemó
wienia wygłosili ks. kanonik Szewczyk, mer p. 
Bouvroy, p. Szyszyłłowiciowa, p. Ssypurowa, p. 
Kędzia, życzenia pisemne nadesłali: ks. rektor 
dr. Cegiełka, p. Halina Kwiatkowska, p. Kalinow
ski, p. Niedźwiecka. Dodać należy, te wśród goś
ci znajdowali się również: pp. Szymałkowa 1 Gro
szkowa, prezeski III. 1 IV. Okręgu Zw. Tow. Ko
biecych oraz pp. Szturemski i Grześkowiak z Ko
mitetu Tow. Miejsc.

Imponująco wypadły wspólne ćwiczenia około 
setki dzieci członki* poszczególnych Towarzystw 
Polek. Dzieci sprawnie wykonały ćwiczenia gim
nastyczne, śpiewając kolejno piosenki ..Rozpro
szone po wszem świecie". „Jak to na wojence ła
dnie", „Wszystko co nasze", „Choć burza huczy 
wkoło nas" i „Jeszcze Polska nie zginęła". Przy
gotowanie dzieci kosztowało dużo trudów, których 
podjęła się p. Kunkiewiczówna.

Towarzystwa Polek przygotowały poza tym na 
uroczystość osobne występy, które pięknie uroz
maiciły program. Dziewczęta z Bruay odtańczyły 
krakowiaka; młodzież z Maries les Mines popi
sała się dziarskim kujawiakiem; młodzież z Beu
vry wystąpiła z baletem i śpiewami; dzieci z Bar
lin wvkonaly inscenizację o Maćku-gen er ale; zes
pół z Hailllcourt VI. wystąpił z Dożynkami a prócz 
tego dzieci wykonały kilka inscenizacji. Hailll
court II. wystawiło obrazek pt.: „Poszedł Jaśko 
do Legionów" a dzWt z Divion odegrały teatrzyk 
o oszczędności. Podobały się także inscenizacje 
w wykonaniu dzieci z Noeux (Pod borem na mu- 
rawce) Mazingarbe „Żebyś ty Wojtuś wiedział ’ 
i Bćthnne „Hej tam pod lasem’*.

Wspólnym śpiewem „Boże coś Polskę" zakoń
czono uroczystość Okręgu I. Zw. Tow. Kobiecych. 
Matki-Polki, powracały do swoich kolonij. z sil
nym postanowieniem dalszego współdziałania w 
organizacji, która po 20 latach swego istnienia 
może wykazać się obfitym plonem.

Okręgowi I. w drugim dwudziestoleciu pożyte
cznej pracy „Szczęść Boże". (k.)

sklej młodzieży robotniczej z Roubaix w szeregu 
wspaniale wykonanych na kilka głosów pieśni, 
pokazał do czego można dojść przy wytrwałej, ro
zumnej wspólnej pracy. Przeplatały się skoczne 
ludowe piosenki „Zaloty", „Wesele Sieradzkie", 
„Mazur", z żołnierskimi, „Jak to na wojence", 
poważnymi „Nasz Bałtyk". A wszystkie wykonane 
harmonijnie, wykończone w szczegółach, świad
czące o głęboko wkorzenionym artystycznym po
czuciu. Dziarski krakowiak i zabawna sztuczka 
teatralna „Werbel domowy*' dowiodły, że mło
dzież z Roubaix nie tylko w śpiewie ale i w in
nych dziedzinach artystycznego życia wybija się 
na jedno z czołowych miejsc. Ks. Mgr. Nosal z 
uśmiechem pełnym zadowolenia patrzył na owoce 
swej pracy. Słuchając popisów swej młodzieży — 
wspaniale zadeklamowanych wierszy, na pewno 
nie żałował trudów włożonych w tę pracę.

Z młodzieżą w Roubaix rywalizowała żeńska 
młodzież K.S.M. z Harnes. Wysoka klasa tane
czna przy zadzierżystym krakowiaku i prześlicz
nym. powiewnym niebieskim walcu, w niejednym 
sercu wzbudziła ochotę do naśladownictwa. Trze
ba jednak pamiętać, że do takich rezultatów do
chodzi się wytrwałością i długą pracą 1 Ks. Se
kretarz Generalny Plutowski obecny podczas wys
tępów, najlepiej wie, jak zasłużone były oklaski 
rzęsiste jakimi nagrodzono jego młodzież. Cztery 
godziny akademii zbiegły jak jedna chwila, ledwo 
zdążono zakończyć loterię fantową i już na scenie 
zainstalowana orkiestra zaczęła grać do tańca.

Wesoły bal. trwający do późnej nocy, zakończył 
tę ze wszech miar udaną uroczystość, która na 
pewno długo zostanie w pamięci Polaków i Fran
cuzów szybu 4. i okolicy. Obecny.

23-cia rocznica K.S.M.P. Houdain
Jedno z najstarszych Stowarzyszeń Zw. K.S. 

M.P. we Francji, K.S.M.P. w Houdain, obchodzić 
będzie dnia 14 bm. swą 23-cią rocznicę istnie
nia. Wielka to będzie uroczystość, nie tylko dla 
naszych młodych serc, ale i dla naszych rodzi
ców i dla całej kolonii. Będzie to pierwsza po
wojenna uroczystość katolicka Młodzieży Polskiej 
z Houdain. Ubiegłe dwa lata były dla nas pełne 
trudu, nie zdołaliśmy urządzić żadnej imprezy te
go rodzaju, lecz dziś, cała Młodzież, sercem t du
szą dąży do tego aby ten uroczysty dzień był dla 
wszystkich bardzo miły i pamiątkowy.

Na uroczystość, która odbędzie się w sali p, 
Pawłowskiego, zapraszamy wszystkich.

Oto program uroczystości:
Część I.: (Kościelna! — O godz. 9.30 uroczysta 

Msza św. w intencji Stow, i zmarłych członków, 
w kaplicy polskiej na 7-ce (w Bruay).

Część II.: (Akademia w sali p. Pawłowskiego 
w Houdain). Od godz. 14 do 15 przyjmowanie 
bratnich Stow, i Kół; o godz. 15 otwarcie uroczy
stości; Występ koła śpiewu „Kościuszko" z Hou
dain; Przemówienia; Występ KSMP Maries ze 
sztuką „Zemsta cygana" (dramat w 2 odsłonach); 
Występ KSMP Houdain (Inscenizacja); Występ 
KSMP Houdain z komedią „Kapral i żyd"; Re
ferat Księdza Dyrektora Zw. K.S.M.P. ks. Ja- 
nuszczaka; Zakończenie uroczystości. — Po aka
demii zabawa.

HOUDAIN. — Zarząd Koła Mnz. „Echo" po
daje do wiadomości wszystkim Kołom muzycz
nym. Klubom i Towarzystwom, że data rocznicy 
25-lecia Koła została przesunięta z 25, 8. na 12 X.

FRONZAC (Gironde). Zebranie Z.O.R.R, odbę
dzie się 14. września o 15. w Arweyres w domu 
p. Kulasza, naprzeciw kawiarni. Ważne sprawy.

BRUAY. — Rolo Powstańców Wielkopolskich 
bierze udział w obchodzie poświęcenia sztandaru 
Okręgu Powst. Wlkp. w Maries les Mines w dniu 
14. września br. Zbiórka o goęlz. 8.30 rano obok 
pomnika w Bruay en Artois.

CALONNE RICOUART. — Wyjazd Z.M.P. Grun
wald na rocznicę do Calonne Rioouart (14 bm.) 
nastąpi o godz. 13.30. Zbiórka obok kościoła.

Walczmy codziennie 
przeciw obstrukcji 

Zatwardzenie byłoby o wiele rzadrzsze wśród osób 
pozbawionych ruchu jak: pracowników biurowych, 
maszynistek, urzędników Itd... o ile by osoby te 
zażywały każdego wieczoru po kolacji filiżankę 
herbaty VTCHYFLORE. Zawierająca rośliny prze
czyszczające, działające leczniczo na wątrobę, żo
łądek, połączone ze solą Vichy-Etat, VTCHYFLO
RE działa skutecznie na kiszki 1 na trawieniu. 
VICHYFLORE, we wszystkich aptekach. (Visa 
Nr. 846 P. 2895). (27 st G)

Wydarzenia dnia

Właściciele składów żywnościo
wych winni zgłaszać posiadane 

zapasy żywności
W myśl zarządzenia władz centralnych o- 

gloszonego w „Journal Officiel", wszystkie 
osoby wpisane do rejestru handlowego lub 
rzemiosł, winny co miesiąc zgłaszać posia
dane zapasy żywności, a mianowicie:

Konserwy: mięsne i rybne.
Tłuszcze: Tłuszcze jadalne, margarynę, o- 

liwę i smalec.
Mąkę i produkty mączne: Mąką do wy

pieku chleba, „petits dćjeuners” cacaotćs”, 
makaron, kaszkę, ciastka.

Mleko 1 produkty mleczne: Mleko skonden
sowane słodzone i niesłodzdne; mleko sprosz
kowane, masło i ser, z wyłączeniem sera bez 
tłuszczu. ,

Produkty egzotyczne: Kawę zieloną i pa
loną, herbatę, ryż, kakao i czekoladę.

Culder 1 produkty, słodzone: Cukier, kon
fitury i marmeladę na cukrze.

W Dunkierce spalił się tartak
Dunkierka. — Gwizd syren zbudził w go

dzinach rannych mieszkańców dzielnicy Ro- 
sendael w Dunkierce. Wzywano na pomoc do 
gaszenia pożaru, który powstał w wielkim 
tartaku Carton przy rue des Cordieres.

Na miejsce pożaru pospieszyły niezwłocz
nie straże z Rosendael i Dunkierki. Po dwu
godzinnych zmaganiach z niszczycielskim ży
wiołem, ugasiły ogień. Straty, tylko prowi
zorycznie obliczone, wynoszą kilka milionów 
franków. Przyczyny powstania pożaru nie 
zobtały stwierdzone.

MARŁEŚ LES MINES.* *— Internowani s 2. DSP 
biorą czynny udział w poświęceniu eztandaru 
Powstańców Wielkopolskich. Zbiórka u p. Lisa o 
godz. 15-tej.

OSTRICOCRT. — Sekcja Polaka przy C.G.T. 
zaprasza bratnie organizacje oraz Polonię na ową 
23-cią rocznicę, która odbędzie się w niedzielę dnia 
14. września hr. w sali św. Stanisława. Otwarcie 
kasy i przyjmowanie organizacji o godz. 17-ej. 
Dalszy program zostanie ogłoszony w sali.

MONTIGNY EN OSTREVENT. — Zarząd Tow. 
gimn, „Sokół** podaje do wiadomości, że 14 bm. 
„Sokół" bierze udział w rocznicy miejscowego 
tow. Polek im. „Król. Jadwigi".

Zbiórka przed sala p. Piaseckiego o godz. 16.
Uwaga! O godz. 18-tej odjazd drużyny na ro

werach do Ferronleres na rocznicę tamtejszego 
gniazda sokolego.

WAZIERS. — (Z kroniki żałobnej). — Dnia 5. 
sierpnia br. zmarł po długiej chorobie członek tu
tejszej sekcji C.F.T.C. śp. Władysław Kaźmier- 
czak, zarazem członek ZPR. Oporu i deportowa
ny dnia 5. sierpnia 1944 do obozu Oranienburg z 
którego powrócił ciężko chory.

Msza św. za dusze śp. Kaźnuerczaka odbędzie się 
dnia 14. września hr. o godz. 11-tej w kościele w 
Waziers Notre Dame. Uprasza się członków i zna
jomych 1 krewnych o liczny udział w Mszy św.

SESSEVALLK - SOMAIN. — (25-lecle Tow. św. 
Barbary). — Tow. św. Barbary obchodzi awą 25. 
rocznicę istnienia w niedzielę 14. września br.

Program. — O godz. 10. Msza św. za zmarłych 
członków; O godz. 16. otwarcie akademii w pa
tronatu. Odegrana zostanie sztuka p.L: „Piechur" 
oraz „Syn jego Huzar”. Dalszy program ogłoszo
ny zostanie w sali.

PARYŻ. — (Wycieczka). — Tow. gimn. „Sokół" 
wraz z Tow. Rzemieślników i Robotników Pol
skich urządza wspólną całodzienną wycieczkę do 
lasu Chaville w niedzielę dnia 14. września br.

Zbiórka na dworcu gare Montparnasse. Odjazd 
uczestników o godz. 8.30 i 9.30 rano. Zbiórka przy 
kasie biletowej Banlieu.

Prosimy bratnie i sympatyczne nam Towarzy
stwa oraz ich członków 1 sympatyków o wzięcie 
udziału. Wycieczce przygrywać będzie muzyka a 
w razie niepogody, wycieczka zostanie odłożona do 
następnej niedzieli.

Pożyteczny adres:
Dr. E. BOROWSKI

12, Av. Wagram — PARIS (8-e) 
Mćtro: Etoile — ,T6L: Carnot 30.66 

Przyjmuje chorych od 13—19. Mówi po polsku. 
(12 et)

ARGENTEUIL. — Zebranie Tow. im. A. Mic
kiewicza odbędzie się 14 bm. o godz. 15.30 w szkół
ce przy rue des Duchesses, 17. Ważne sprawy.

TROYES. — (Pielgrzymka do Villeneuve). — 
Dnia 14. września urządza Koło Przyjaciół Har
cerstwa w Troyes pielgrzymkę pod przewodnict
wem ks. kapelana polskiego do Villeneuve au Che- 
min. Zapisy przyjmuje ks. kapelan, prezeska K. 
P.H. oraz S. Maria do 12. września (piątek) włą
cznie.

DOKTÓR PRAW 
TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY 
przy Sądzie Najwyżizym 

riumeceenis urzędowe: Huby —■ ueturalizecje 
— eprowy eądowe — eywilae — handlowo — 

podatkowe.tr Porady bezpłatne T3 
Dr. Leon SZELMOWSKI 

PARIS — 3. rue Debrousse — PARIS (16-e>
Mśtro: Alma-Marceau. (10 et.)

Księgarnia Polska
Wysyła pocztą na całą Francję i Belgię 

niżej podane książki i artykuły :
„Mali ludzie rosną", powieść . . , . 85 fr.
„Podróż przez piekło”, powieść . . . 60 tr.
„Księżycowa Eskapida", powieść . , . 60 tr.
Humor Polski, najnowsze anegdoty . . 50 fr.
Rozrywka: „Humor-dowcip-satyra" . . 45 fr.
Samouczek Francuskiego z wymową . . 30 fr.
Ksiąkża kucharska, 2 pierwsze części . 110 fr. 
Książka kucharska, po francusku . . . 195 fr. 
Listownik w języku francuskim . . . 165 fr. 
Wielka mapa całej kuli ziemskiej . . 105 tr. 
Szkoła-podręcznik do nauki grania na

skrzypcach ........................................... 100 fr.
Twój charakter i los na tle planet . . 60 fr. 
Wielki sennik najnowszy......................   130 fr.
„Śmiej się śmiej”, humorystyka . , . 20 fr. 
Poezje i deklamacje, najnowsze ... 45 fr. 
„Tajemnica Marcinka’*, powieść ... 30 fr. 
Zbiór powinszowań, dla panleń . ... 15 fr. 
Śpiewnik szlagiery polskie...................... 15 fr.
Dzieje Polski przedrozbiorowej ... 51) fr. 
2 paczki papier-koperty, fantazyjne . . 25 fr. 
10 kart: parki-kwiaty-różne, ładne . . 30 fr. 
„Wiwat Młoda Para**, plakat weselny . 35 fr. 
Liturgika, czyli wj-kiad obrzędów ko

ścioła katolickiego.................... ' . . 50 fr.
Książki do nabożeństwa w wielkim wyborze, 
w oprawie zwykłej oraz skórkowej, format ma- 
ły-średni-większy. Cena wedl. gatunku książki 
W i ą z a r k i do Chrztu — pięknie wykonane.

UWAGA! Księgarnia znajduje się na 
rue de. la Gare prolongee, 16

Listy adresować: Librairie Mr. ROŻEK, 
16, Avenue Van Pelt, — LENS (P. de C.) 

<___________________ -- ______________

Kancelaria Adwokacka *
pod kierownictwem DOKTORA PRAW “

S. O LŚM C K I
Tłumacz Przysięgły przy Sądach francuskich 

106, rue Jouffroy — PARIS XVII.
Mćtro: WAGRAM — T61. WAGRAM 88-91 
Tłumaczenia urzędowe do ślubów, netura- 
lizacjl itp. — Pełnomocnictwa — Rozwody. 

■ 11 ■ Obrona w sądach. ————

Ważne dla wyjeżdżających 
na urlopy !

Z okazji urlopów Biuro Podróży „EXPRESS", 
organizuje wyjazdy Indywidualne, grupowe i wy
cieczkowe po Francji, do Polski oraz zagranicę.

Urządza wyjazdy urlopowe do Polski oraz do 
Innych krajów na przeciąg jednego miesiąca, 
dwóch i trzech miesięcy. Odjazdy pociągów mię
dzynarodowych do Polski odbywają się każdego 
dnia po załatwieniu formalności podróżnych w 
obie strony. Miejsca są zarezerwowane. "

Sprzedaje bilety kolejowe, lotnicze, karty okrę-
Belgii, Holandii, Szwajcarii, Anglii, 

wioch, Ameryki, Danii, Szwecji. Norwegii i in
nych oraz załatwia wszystkie formalności wizowe 
do tychże krajów.

Zgłoszenia przyjmuje:
BIURO PODRÓŻ! „EXPRESS**

4, rue des Ponts de Comlnes LILLE — TeL 611.05
' , Oddziały:

BILLY MONTIGNY (P. de C) 127, Rte Natlonale
Telefon 25.

BRUAY en ARTOIS (P. de C.) 35. r. Charles Malard 
Telefon 234.

oraz korespondenci :
“■"r Przez „EXPRESS’* dobrze i bezpiecznie sir 

podróżuje. X3
U w n gal — „EXPRESS’* jest jedynym wy- 

specjalizowanym Biurem Podróży, które fachowo 
załatwia wszystkie formalności podróżne. (42-st.)

Komunikat Gen. Pełnomomika Rządu 
R.P. dla sprraw repatriacji

Delegat na Francję Generalnego Pełnomo
cnika do Spraw Repatriacji podaje do wia
domości obywateli polskich, którzy zamierza
ją powrócić do Kraju, że ostatnie transporty 
repatriacyjne w bieżącym roku odejdą z 
Francji w połowie listopada..

W. związku z tjTn każdy obywatel pragną
cy wyjechać do Polski w bieżącym roku wi
nien nadesłać wypełnione kwestionariusze do 
Sekretariatu Komisji Mieszanej Polsko-Fran
cuskiej, 1, Płace Fontehoy, Paris 7-e, najpóź
niej do dnia 1-go października 1947.

Zgłoszenia nadesłane po tym terminie nie 
zostaną uwzględnione.

H. Birecki.

śladem Amiens...
Miasta Północnej Francji 

wypuszczą pożyczkę rekonstrukcyjną
Zarząd miasta Amiens, chcąc jak najszyb

ciej" odbudować zniszczoną stolicę Pikardii, 
rozpisał, w porozumieniu z rządem, pożycz
kę, z której wpływy będą przeznaczone na 
rekonstrukcję miasta. Siadem Amiens, poszło 
miasto Caen, potem Aunay sur Odon, rozpi
sanie takiej pożyczki, planują również 
miasta dwóch departamentów Północnej 
Francji: Nord i Pas de Calais,

Chodzi tu o miasta nad brzegiem Kanału 
La Manche jak Calais, Boulogne, Le Portel, 
Le Touquet, Itd... wewnątrz departamentów, 
Valenciennes, Maubeuge, Cambrai, itd...

Ruch pasażerski w porcie Calais
Calais. — Na podstawie zestawień, doko

nanych przez portowe czynniki kontrolne, 
103.376 pasażerów przebyło przez port przy
jeżdżając lub udając się do Anglii.

Z liczby tej 22.311 przybyło z Douvres, 
23.523 z Folkestone. Wyjechało z Calais: 
24.057 do Douvres i 28.280 do Folkestone.

Ńa specjalnych statkach wraz z samocho
dami przybyło 5.205 osób.

Wiadomości z Belgii
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Siaty transport węgla polskiego 
do Belgii

W ubiegłym tygodniu wpłynęły do portu 
handlowego w Gandawie z ładunkiem węgla: 
statek polski „Rataj" i „Wilno". Pleiwszy 
przywiózł 1.384 ton. a drugi 2.543 ton pil
skiego węgla. W bieżącym tygodniu oczekuje 
się dwóch dalszych statków. (Lii.)

LEODIUM. — Podczas nieobecności p. Ce- 
lotti w Leodium zakradli się do ich miesz
kania nieznani sprawcy, unosząc ze sobą 
między innymi złotą branzoletkę z diamen
tami wartości 45.000 fr. b., w gotówce 2.500 
fr. b. i 150 dolarów.

Dochodzenia prowadzi policja. (Lii.)
ANDERLECHT. — Zderzenie tramwajo

we — 15 osób rannych). — W Anderlecht 
wydarzył się wypadek tramwajowy w póź
nych godzinach wieczornych. Przez silne zde
rzenie dwóch tramwajów zostało rannych 15 
osób, w czym 9 ciężko.

Dochodzenia ustalą przyczynę wypadku.
(Lii)

MEYSE. — (Od samochodu spłonął dom). 
— Ostatnio wybuchł groźny pożar w za
budowaniach p. Ringoet w Meyse. Mianowi
cie od eksplozji motoru samochodowego za
paliły się urządzenia garażowe, a w kilku 
minutach cały dom stanął w płomieniach. 
Straż pożarna z Brukseli przybyła — stwier
dzić mogła tylko, że pozostały mury i zgli-x 
szcza. <L1I.)

Tłumacz przysięgły 
Abs. Prawa Uniwersytetu Poznańskiego 
(Doświadczony emigrant od 1924 we Francji) Tłumaczenia: metryki - śluby - natural Izacje — affl- 
davity USA 1 Canada — renty inwalidz
kie — pełnomocnictwa i dokumenty na 
kraj — poszukiwanie 1 sprowadzanie osób 
sprawy rozwodowe, sądowe, handlowe, rol
nicze. Ministerstw. Prefektur, Konsulatów. 
Piszcie z zaufaniem. Odpowiedź natychmiast

M. J A II O S Z Y K
Traducteur Jurś e

59, Bid. Poniatowski, 59 — PARIS (12) ”
(Mótro: Porte Dorśe) r

[-Ogłoszenia drobne-, 
o Wszelkie listy dotyczące ogłoszeń. ed>e-

•owbć -Narodowiec?. LENS (P. d* C.).
O N* odpowiedź tub na przekazanie i<ło- 

•eeó na ogtoaienia. którą ukazały ai« pod 
numerem lecą be* edresu. załączyć należy do 
Data vaaesJd, a na kopercie napisać oprócz 
adresu, tiodany earner ogłoszenia

■ am* la ecłeezeala ledakeja ele edpewUda. ■■■

ROBOTNIK ROLNY, lat 38, poszukuje pracr 
na roli; najchętniej jako SKOTARZ. Wolny od 
20-go września br. Oferty do „Narodowca” wod 
nr. 2265.

Potrzebna DZIEWCZYNA, od lat 15-16, jako PO
MOCNICA lub UCZENICA u krawca, Zgłosz. do: 
R. DAVID, Tailleur, 44, rue Eugćne Bar (2-óme 
śtage) LENS (P. de C.) (2277)

Potrzebna DZIEWCZYNA, w wieku 18-30 lat do 
pracy domowej, bez prania, do rodziny z 1 dziec
kiem (216 r.) Zgłosz. do; HERMAN, 33, Bid. Mor- 
tier, PARIS (20-e). (2278)

Kupno — Sprzedaż 
1 wiersz (około 60 liter) kosztuje 56 fr 
Ogłoszenie (conajmnlej 3 wiersze) ise tr,

T^1«?rze^ania kolonii kopalnianej SALA do 
ZABAW z kawiarnią i mieszkanie, 700 m’ kiytych 
w dobrym stanie, wejście z 2 ulic. Wolne natych
miast Właściciel Polak od 25 lat. Cena interesu
jąca. Zgłosz. do: Cab. POIRET-KINDTS. 36. nie 
Camblam, AUCHEL (P. de C.) (22800)

Matrymonialne
1 wtem tokoło 50 liter) kosztuje T3 fr 
Ogłoszenie (conajmnlej 4 wierne) $oą

KAWALER pragnie poznać PANNĘ od lat 28-35 
w celu ożenku. Oferty do: Tadeusz ROSA, chez 
Mr. Pion, Ferme Les Tesnićres par NANGIS — 
(b, et M.)________________ ________ (2283)
WDOW^dA’iItV5, P°znać PANNĘ lub

* ° iat 5°' może być z 1 dzieckiem, tylko z roli, w celu matrymonialnym. Oferty do Narodowca’* pod nr. 2276. ao „Aa-

Lmprimerle M. KWIATKOWSKI ~ U & N i» 
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